Prenumerata miesięczn. w Łodzi 3.00 złoteljł 


Odnoszenie do domu 20 groszy miesięcznie 
Glos Polski“ łącznie z „Kurjerem Wiecz.*' 
wraz z odnoszeniem 4.80 złotych miesięczn.|4 Administr. 199. Nocny —799. [6 


„Kraju 4.00 
„ zagran. 7.00 


OAZ, Jroda Z (Ipca IJz4 r. 


GŁOS 


DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY ; LITERACKI. 


„Cena 15 groszy:.h 


N Redakcja i Administracja 
Łódź, Piotrkowska nr. 106. 
$| Telefony: Redakcii nr. 19-71, |È 


w Ogłoszenia za wiersz. milimetrowy 1 szpaltowy; dz 
I strona i w teliście 20 groszy strona 5 © valt: 


Nekrologi 15 T " w w 
Nadesłane po tekście 15 m ad dk 
$ Zwyczajne 5 sp strona 10 szplt. 


Ogłoszeniazaręczynowe i zaślubinowe 4 złote. 66a 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczanesą o 50 procont 


us zaś firm zagranicznych o 100 procent drożej z 


Laboraterjum Chemiczno- 
BakKterjologiczne 


Mag. N. Szaca 


Właściciele. Inż. Aleksander Rus- 
sak i Szac SS-owie. 


Ul. Piotrkowska Nr. 37. 


Analizy dla celów lekarskich 
i technicznych. 6146—3 


Sprzedam 


kamienicę w Poznaniu, poło- 
żoną za złp. 300.000, wzglę- 
dnie zamienię na gospodarstwo 
lub kamienicę w Niemczech. Infor- 
macji udziela codziennie od godz. 
6—7 wiecz, A. Szwalbe, Kilińskiego 
Nr. 175 u p. Lilge. 


pO PPEEOGOCOOOHCEGEEGEGEEC 


f Wszelkie zdjęcia ? 


do dowodów osobistych, 
Miatykui, wykonywa 
- szybko i tanio —— 


LAKS, Lipowa 3. 


Tamże do nabycia 


fotografie z imprez 
Naniniskiia A 


H ELEELE |=] 


W historji stosunków franko-itwiera się między wrażeniem,| znawców” 
nas owej się nad wyborem „Środków, 


brytańskich doby powojennej wy 
raźnie zaznączyć się dają trzy 
okresy. Okres pierwszy, od dmia 
pokoju wersalskiego do dnia ob- 
jęcia rządów we Francji przez 
Poincarego, był ciągiem nieusta- 
jących niemal konferencji, które 
nie dawały jednak wyników do- 
datnich i wreszcie skończyły się 
na niczem, gdyż oba rządy upra- 
wiały w gruncie rzeczy dwa od- 
rębne rodzaje polityki, stając czę- 
stokroć w jawnym wobec siebie 


303-3 |antagonizmie: każdy zjazd nowy 


stawał się nowym aktem obłudy, 

daremmie usiłującej istniejące nie- 

porozumienia przesłonić zwodna- 
mi frazesami zgody. 


Rok 1922 możma uważać w 
dziejach stosunku dwu zwycię- 
skich mocarstw za okres przej- 
ściowy. W sierpniu roku 1922 

Poincare. w przededniu wążkiej 
decyzji, po raz osati! próbtje, 
udawszy się do Londynu, pozy- 
skać Lloyda George'a dla swej 
strategji. Próba wypadła niefor- 
tunmie. Odtąd było już rzeczą wia 


(obetoiaicztii (R. domą, że rząd francuski nie cof- 


PALI SIĘ 


papierosa lub cygaro nabyte u 


JANA KAUTZA 


Piotrkowska Nr. 92 
ze szczególną przyjemnością 
gdyż przechowywanie i odpo- 
wiednie konserwowanie tyto- 
niów, papierosów i cygar jest 
wyłączną tajemnicą 


JANA KAUTZA 


Piotrkowska 92. 


Nowe kursy szołerskie 


zawodowe i amaforskie 
POLSKIEJ Y.M.C.A. 


Kurs zawodowy obejmuje: teorję, 
silników „spalinowych, praktykę mon 
tażu i jazdę na osobowych i cięża- 
rowych samochodach. 

l-o miesięczne kursy dżentel- 
meńskie iteorja i jazda). 

Informacji udziela i zapisy przyj 
muje Szkoła Szoferów, AI. Koś- 
ciuszki 68, oo godz. 10—1 i od 4—9 


Dla uczczenia pamięci zraarłej 
przedwcześnie koleżanki 


Edyty Gancówny 


składa 125 złotych na Sekcję Oš- 
włatową przy T.O Z. 


Natczycielstwo Gimn. 
M. Hochszfajnowej. 


Anglik 


udziela lekcji angielskiego. W do- 


mu od 9—11 rano. A. Wilson, Po- Ae niemieckich. 
331-1 |mia różnica, 


morska 78, m. 8. 


nie się przed okupacją zagłębia 
Nadreńskiego. To też, jakkolwiek 
Lloyd George w tym rozstepie 
czasu ustąpił miejsca Bonar La- 


czniu 1923 r. trwała zaledwie kil-; 
ka godzin: tyle, aby zarejestro- 
wać rozłam, górujący w okresie 
trzecim. Od tej pory zarówno 
Francja jak Anglja własnemi szły 
drogami. 

Pewną nadzieję porozumienia, 
jeśli mie pojednania przyniosło do- 
piero znane i głośne orzeczenie 
rzeczoznawców w sprawie od- 
szkodowań wojennych. 

Czy nadzieja ra wszakże nie po 
zostałaby nadzieją, gdyby rządy 
Francji ji Anglii spoczywały nadal 
w ręku nacjonalistów lub zacho- 
wawców? Zwrot, jaki zarysował 
Się w obu kraiach na rzecz prze- 
wagi żywiołów  demokratyczno- 
robotniczych, zwalnia nas szczę- 
śliwie od odpowiedzi na to pyta- 
nie; nie czyni wszakże zbyteczną 
uwagi, że idea sczerego współpra 
cownictwa dwu wielkich naro- 
dów na polu odrodzenia pokojo- 
wego Europy wstąpiła na drogę 
urzęczywistnienia dopiero z chwi 
a, gdy podjęły ją ręce Mac Do- 
nalda i Herriota. 


Aby się przekonać niemal na- 
ocznie o doniosłości zwrotu. jaki 
w układzie międzynarodowym 


|Europy symbolizują dwa powyż- 


sze imiona, wystarcza cofnąć się 
o kilka rygodni wstecz. Dwa mie- 
siące istotnie dzielą nas od chwili 

w Której ujawnił się bilans wybo- 


niemal 


Jakże olbrzy-| omówienie 
nrzenaść o0-lliesionych 


pod którem zostawiły 
wybory, a wrażeniem, jakie ro- 
dzi się dziś, nazajutrz po pierw- 
szej rozmowie Herriota z Mace 
Donaldem. 

Wybory niemięckie 4 maja nie 
dały wprawdzie zwycięstwa re- 
akcji, niemnici wszakże wyrażały 
wznowiony napór prawicy tu- 
dzież komunizmu. To też podsta- 
wy pokoju zdawały się wówczas 
bardzo nadwątlome. Wojna, nie 

grożąc wybuchem natychrnias'o- 
wym, czaiła się u krańców widna 
kręgu, jako miepozbyta  koniecz- 
ność. Stosunki, łączące Francję i 
Amngiję, były poprawne, ale ozię- 
błe i dalekie od zgody, jakkolwiek 
intencje zgody ustawicznie pona- 
wiamo na... papierze. Słusznie, 
czy niesłusznie, dozmawało sie 
wrażenia ucisku, przygniatające- 
ro zmorą j adciągających , groź- 
nych niebezpieczeństw. Kto zna 
tendencje į sity psychologii mas 
ten nie lekceważy tego rodzaju 
nastrojów. 

Mineło dwa miesiace i — cóż 
pozostało z beznadziejności i Zro- 
zy tak niedawnego położenia ? 


Przedsiawiciele rządów francu 


; skiego oraz angielskiego znaleźli 
| wowi, konferencja paryska w sty | | do zobopólnego zrozumie- 


najżywotniejszych 
pokrywaia siej 5 
z interesem 


ia własnych 
interesów. które 
przedewszystkiem 
pokoju Europy. 

— Uzgodniliśmy ze sobą — tak 
brzmi ich wspólne oświadczenie 
—qasze stanowiska, aby zawrzeć 
między soba moralny pakt stałe- 
go współpracownictwa 

W Niemczech nacjonaliści nie 
znaleźli w sobie odwagi sięgnię- 
cia po władzę; jakoż, mimo wszel 
kie zrozumiałe trudności, wolno 
spódziewać się, że parlamen: nie- 
miecki uchwałli to wszystko, 
jest niezbędne ‘do wprowadzenia 
w życie wskazań raportu rzęczo-) 
znawców 


Słusznie podkreśla „Temps“, 


zdobyczą zwycięskiej eraci 4 
4 


stało się nietylko nawiązanie: 
szczerego kontaktu między Parv- 
żem j Londynem, ale i pierwszy 
jakgdyby brzask odprężenia mię- 
dzy Paryżem a Berlinem. 

Są to, oczywiście, pierwsze do- 
piero kroki, Ale kroki te zmięrza- 
ją nie ku pogłębianiu antagoniz- 


mów, ale ku ich przezwyciężeniu. |dzeniami. podłetemi w zwiazku z 


Początki dopiero, ale początki do- 
bre. 

Wymiana zdań jaka. między 
obu pręmieramt odbyła się w 
Chequers, z matury "rzeczy, nie 
mogła dotrzeć do dna poruszo- 
nych zagadnień. Jej celem było 
raporcie 


w rzeCczo- 


|aby w konferencji tej były repre- 


|czone Ameryki Północnej oraz 


co 


„różnych kwestii, pod; 


, tudzież zastanowienie kich staje się tembardziej przykre 
jakie | im bardziej uwydaniają się widoki 
podjąć należy celem wprowadze-| pokojowego rozwiązania Spra- 
nia w życie planu, zawartego wiwy*. 
tymże raporcie". Ale nietylko dla nacjonalistów 
Należy również pamiętać. żej ni iemieckich przychodzi zła godzi- 
premierzy Francji i Angfji, w roz-| na- Również i nacjonalizm fran- 
mowie osobistej nie mogli po- cuski czuje się zaniepokojony, a 
wziąć żadnych wniosków decy-|raczej rozwścieczony  brzaskiem 
dujących, gdyż obowiązkiem ich tego „nowego rozdziału“, jaki w 
było porozumienie się uprzednio dziejach Ententy i w dziejach Eu- 
z rządem Włoch i Belgii. , Jakoż | TOPY powojennej otwiera się pod 
Herriot, w drodze powrotnej z rządami demokracji, "ej demo- 
Anglji, zboczył do Brukseli, aby| kracji nietylko z imienia, ale z dus 
toiniormować ministrów belgij- cha. 
skich o wynikach swego spotka-| Pam Per:inax w „Echo de Paris“ 
nia z Mac Donaldem į rozszerzyć|oraz nieuśmierzony mentekaptus 
dzieło nawiązanego z nim poro-|p. Leon Daudet w „Action -Fram- 
zutnienia. iednocześnie zaś spre-|caise" (ci dwaj inspiratorzy mą- 
cyzować przedmiot i zakres mię-|drości endeckiej, zawartej mię- 
dzymocarstwowej konferencji, ja-|dzy wl. Zgody a Szpitalną) dmą 
ka w połowie lipca odbyć się ma kiej w trąby sądu ostatecz- 
w „Londynie, go. aby budzić żywych i umar- 
| 6a! tych odąłosem . zarozy i gniew 
ga widok tego. co się dzieje, Pan 
Pertinax miota gromy na ligę na- 
|rodów, grozi odwetem wszech- 
niemców, przewiduje, że „uchwa- 
ły genewskie' przygotować mo- 
gą grób macjonałizmowi i ubolewa 


Ta konferencja skupia d 
sobie całą prawie uwagę: Europy. 
Najpoważniejsze ośrodki wiążą zj 
konferencją tą bardzo daleko idą- 
ce przewidywania į nadzieje. 

„Westminster Gazette“ oświad- 
cza, iż zwołanie konferencji tej 
oznacza „nowy rozdział, otwiera- 
jący się w dziejach ententy*. 


iż Francja porzuciła drogę swej 
wspaniałej izolacji. 

Rzecz doprawdy dziwna, że te 
złorzeczenia nie znalazły jeszcze 
w prasie naszei et- 
decji, która mie przestaje twieęr= 
dzić, że we Francji „właściwie 
nic się mie zmieniło” i że wogóle 

«Ww Europie nic się nie dzieje”. 


Jakoż nie brak już w samym po 
RET: konferencji znamion nowo- 
: Herriot i Mac Donald pragną. 


ad Usa 


zentowanę także Stany Zjedno- 


Niemcy. te oscatnie, przynajmniej Jedno z dwojga: albo panowie 
w jednej jakiejś fazie narad. Stroński, Hiłasko i Koskowski 
Prasa paryska zaznacza niejabonuią myśl europejską swego 


bez ironji, że nacjonaliści nienriec- 
cy prawdopodobnie będą się czuli 
bardzo strapieni, gdy ujrzą, że 
Marx i Stresemann zasiadają na 
konierencji międzynarodowej. 


własnego nawet obozu ze znacz- 
nem opóźnieniem, albo też prze- 
stali ją abonować od pierwszego 
czerwca, aby się mie martwić i 
nie robić zmartwienia swemu 
ukochanemu ministrowi tudzież 


„Przyznajemy chętnie — pisze | ab: 
wo rasowym psom myśliwskim. 


jeden z dzienników paryskich—że 


stanowisko nacjonalistów niemiec J: Przemyski. 
s . '4 
Program prac ligi narodów. 
GENEWA, 30 czerwca (Pa:).— | bietami i dziećmi. do spraw han- 
iProwizoryczny program prac. dlu opium. 


zbierającej się 1 września piatej! Wśród szeregu spraw znajduje 
sesji ogólnego zgromadzenia ligi|sję na porządku dziennym propo- 
narodów, obejmuje następujące|zycja poprawek do art.16 paktu 
sprawy: Zgromadzenie zajmie <ię|figi narod. i przedstawiona przez 
działalnością rady ligi narodów.|rząd angielski. propozycja w spra 
poczynając od września 1923 r. 


wie ulepszeń ekonomicznych, wre 
zgromadzenie zapozna się . zarzą |szcie propozycje rządu litewskie- 


go w sprawie odesłania niektó- 
rych kwesti do międzynarodowe 
go trybunału sprawiedi. w Hadze. 


decyzjami ostatniego zgromadze- 
nia, zwłaszcza w sprawie redukcji 
zbrojeń i współpracy intelektual- 
ne. ` 

Stałe komisje Me! przedstawią 
swoje sprawozdania, a wiec ko- 
misja ekonomiczna, finansowa, 
trańzytowa, komunikacyjna. hyv- 
vieny, do zwalczania handlu ko- 


Pozatem ogólne zgromadzenie 
wybierze 6 miestatych członków 
rady ligi. 

Dotychczas nie wpłyneła żadna 
prośba o przyjęcie do figi naro- 
dów. 


Przebieg posiedzenia, 


(Tel. od nasz. sprawozd,) Izba przystapiła do dalszych roz 
Na wczorajszem posiedzeniu sejmu praw rad budżetem ministerstwa! 
zakończono zbyt długie i nieraz nużące | OŚWiaty. Pose? Sokolnicka (ZNL-) 
rozprawy nad budżetem min. wyznań rej twierdziła. że polityka 
Igiinych i oświaty. nościowa dotyka wyłacznie szkol 
Wyróżniły się wczoraj przemówienia | Nictwo polskie z uprzY wilejow a- 
posłów Czaplińskiego, Thona i Putka. (niem mniejszości niemieckiej. Do- 
Powracano leszcze nieraz do „sławet-i WOdem tego choćby to. że rzad 
nej Esterki*. Poseł Czapliński radził | polski utrzymuje zgóra 200 szkół 
aby mówiono więcej o usterkach, niż o|niemieckich w b. zaborze rosvi- 
Esterkach, a p. Thon twierdził, że jedy-| SKN. austriackim. do czego z mo- 
uy rzeczoznawca co do zasług Esterkijcv traktatu o mniejszościach nie 
dla narodu polskiego Kazimierz Wietkiiiest wcale obowiazany. — Poseł 
już nie żyje. Stankowski uskarża się. że polska 
Przy mowie posła Putka, zupełnie nieł polityka kulturalna na kresach iest 
spodziewanie wybuchła wielka burza|eksterminacvjna. Domaga sie kre- 
bez żednego zresztą poważnego powo-|dytów na szkolnictwo białoruskie 
du. Prawica uczuła się dotknięta wyra-|oraz katedry historii Brałorusi w 
żeniem posta Putka: „czrezwyczajka 1| Wilnie: 
sowiet biskupi“, powstała ogromna! Poseł Cieplak (zw. chłopski) wy 
wrzawa, przewodniczący p. Poniatow-| powiada się za zniesieniem typu 
ski musiał przerwać posiedzenie i dopie| szkół jednoklasowvch. a tworze- 
ro no godzinnych obradach konwentu| niem szkół 7-klasowvch. 
seniorów. wznowiono sesję. | Poseł Kuiawski (ZLN.) krytv- 
Poseł Putek w zakończeniu swojego |kuje program nauczania w szko- 
przemewienia przypomniał słynną anegi lach powszechnych i średnich i wy 
dote © włościaninie, który zniósł spokoj raža pogląd. že 
nis wymyślania od złodziei, a oburzył koniecznem iest uniezależnienie 
sie dopiera na psubratana, szkół od władz administracvinvch 
W taki barwny sposób zakończyła Poseł Kozicki (klub ukraiński) 
sie wczorajsza debata oświatowa, Dzi- w dłuższych wvwodach zastana- 
siaj złasowanie, które zreszta na losy} wią się nad stanem narodowym 
c. Miulaszewskiega nie wpłyrie. nkra'ńskiej oświaty ; charaktery- 
St. zuje go iako rozpaczliwy 


Wrażenia ogólne. 


Gr. 


2 VI 


0 NIEZALEŻŹ? 


krytyka resortu ministra oświaty. Rozdział kościoła od państwa. Legalizacja wyznar 
Wczorajsze obrady sejmu. 


oszczęd- | 


I — GŁOS POLSKI — 1924. 


Poseł Nowicki 
występuje przeciwko zamykaniu! 
szkól, oraz przeciwko modporząd- 
kowaniu szkoły władzom admini- 
ł stracyinym. 
| W imieniu klubu Wyzwolenie 
i PPS, wnosi na znak nieufności 
dla ministra oświaty n skreślenie 
z rubryki uposażenia 100 złotych. 

Poseł Czaplińsk: (PPS.) charak- 
tervznie przemówienie ministra 
oświatv jako mrowokacie nod a- 
dresem miniejszości narodowych. 
pozatem wzywa rząd. aby w jak- 
najszybszym czasie złożył spra- 
wozdanie ze stan prac nad brzv-” 
gotowaniem konkordatu z Rzy- 
mem, oraz 


ahv zalegafizować te wyznania. 
których nie zalegalizowano. wre- 
szcie aby rzad w natkrótszym cza 
sie przedłożył ustawe. cwarantu- 
iaca mmnieiszościom rarodowym 
swobode w rozwońu kulturalnym. 

Wkońcu mówca zgłasza dekla- 
racię. w której stronnictwo PPS. 
domaga się 


rozdziału kościoła od państwa. 


Poset Thon (frakcia żydowska); 


oświadcza. że żydzi będa głoso- 
wal: przeciwko budżetowi 
Poseł Grajs w odpowiedzi po- 
słowi Czaplińskiemu, przypomina 
zasługi duchowieństwa w okresie 
Zdaniem iego oszczędności nie 


kongres przyjaciół ligi narodów. 


Przeciw śledztwu w sprawach mniejszości naro- 
dowych. 


_ LYON. 1 lipca. (PAT). Komisja | domacaiaca sie zniesienia badań 
jọ spraw mmiejszości 


. 


j kongresu | na miejscu świadków į rzeczo- 
stowarzyszenia m 
rodów zajmowała sie sprawa DO- 
stepowania przed liga narodów twa. 
odtośnie do skare mniejszości =) Bardzo znaczna 
"aielegacia polska podtrzytnywała | głosów komisia przvieła jeze 
teze stowarzyszenia czesko-sło- : czesko-stowacka. 
wat kiego, 


Sprawa Wilna spada z porządku dziennego. 


LYON 1 lipca, (PAT). — Na po! dów ; legalna decvzie. 
siedzeniu komisji politvcznej kon- | przez konferencie ambasadorów. 
gresa stowarzyszeń przyvijaciół li-| Delegat polski podkreślił. że nie- 
narodów. delegat litewski za- | możliwa iest rzecza otwieranie 
proponował! wpisanie na porządek |. kwestii granicy polskiej. która to 
lzieńnnv kwestia została iuż definitywnie 

kwesti; Wilna. rozstrzyznieta. Na propozycje de- 

Na propozycje te zareplikował legata ane'elskiezo 
delegat polski przypominając dv-|Sprawa Wilna nie została wsta- | 
skusie. iaką sie toczyła w tel spra | wiona da porzadku dzienego o- 
wie przed forum rady ligi naro- brad kongresu. 


O przystąpienie Niemiec do ligi narodów. 


Niemiec do liri narodów i przvzna 
im statoro mioiscą w radzie 
ligi narodów: 

Delegacja polska i rumuńska 
elosowały iedvnie przeciw przyv- 
znaniu Niemcom stałego miejsca 
„W radzie ligi narodów. 


AJ 
=. 


LYON. 1 lipca. (PAT). — Na 
wczorajszem posiedzeniu komisii 
ppetyezite kot gresu stowarzy- 
i narodów. 
sisi eE al irancusko-an. 
sielski w sprawie przystapienia 


Międzynarodowa Konferencja pracy 


GENEWA, 1 lipca. (Pat) Najsca zamieszkania, lecz tylko tvch 
wczorajszem plenarnem posiedze-| państw, które ratyfikować będą 
miu miedzynarodowej kcnferencji| wspomnianą konwencję. Państwa, 
pracy. przyjęto ważny dla Polski|jnie posiadające ustawodawstwa 
projekt konwencji międzynarodo-! w sprawie nieszczęśliwych wy- 
wej w Sprawie traktowania robot: padków, obowiązame są wydać 
ników -cudzoziemców narówni z|odnośną ustawę w ciągu 3 lat od 
krazowymij | w sprawie nieszczęśli ratyfikacji. Ponadto uchwalono 
wych wypadków. Równe trakto- odnowiednie szczegółowe zalece- 
wanie przysługuje robotnikom i nia. 
ich rodzinom. niezależnie od miej-' 


% 
- serme 


Drugie ciąśnienie di dolarówki. 


WARSZAWA, 1 lipca. (Pat) —|047.146, 657.424, 596.358, 581.508, 


większością czenia owocrei pracy 


f 


OŚĆ SZKOŁY. 


(Wyzwolenie)| można stosować w tak deltkatnei 


dziedzinie. iak oświata. 

Poseł Skrzypa (ukr. soci. dem.) 
oŚwiadczą, że klub jeďo bedzie 
głosować przeciwko budżetowi. 


Poseł Mendrvs (Ch. dem.) oś- 
w'adcza, że stan wewnetrzny 


szkolnictwa iest opłakanvy. gdyż 

według powszechnego zdania na- 

stąniło 

obniżenie poziomu wmvysłowezo 
młodzieży. 

Znosi se stare szkoły. mówił 
dalei. wprowadza sie zaś nowe o 
wątpliwej wartości. 

Wątpliwa jest pod wzgledem or- 
ganizacyjnym zależność szkół od 
różnych władz. 


W imien*u swero kłubu protes- 
tuje przeciwko dalszemu marno- 
trawstwu w dziedzinie szkolnic- 
twa i oświadcza, że klub jego nie 
będzie mieć zaufania do ministra. 
który niezwłocznie nie przystani 
do naprawy zła: 


Poset Smulikowski złożył rezo- 
lucie. wzvwajaca rzad. aby zmosił 
1-klasowe szkoły powszechne i 
dążył do tworzenia szkó! o tynie 
szerszym i aby dać możność ko- 
rzystarea ze szkół Średnich szer- 
szym warstwom młodzieży. 


Poseł Putek przemawia przeciw 
150-letniej niewoli. 


MUZUŁMANIE WARSZAWSCY 
U POSŁA TURECKIEGO. 


Związek muzułmański m. St. 
Warszawy ze swoim prezesem p. 
| Abdul Hamidem Churamowiczem 
ną czele przedstawi! się mprzyby- 

| temu do Warszawy posłowi ture- 


Í „bł T ~ ) a 
zytaciół |zl na=! znawców. oraz prowadzenia śledz ckiemu w lokalu poselstwa ture 


ckiego. przyczem prezes związku 
złożył posłowi pozdrowienia į ży- 
w Polsce: 

astępmie Muha, Chaffizaw wveto 
sif mowę no turecku. zazidcza= 
jac uczucia przyjaźni jaka Żywią 
muzułmanie polscy dla pokrewne- 
go im narodu tureckiego i goraca | 


i że była iedynem państwem. które | 
| nie uznało nigdy rozbiorów Pol- 


| ski. Nazajutrz poseł turecki adwie 
dzi! Jokal związku muzułmańskie- | 


0 język 


go. gdzie był podejmowany przez 
zarząd į członków czarna kawą 
przyrządzoną specialnie po ture-; 
jc cku. 


ODZYSKANIE CENNEGO 
OBRAZU. 


DOW zięta | | ich wdzięczność dla Turcji za to. i 


UE) 


ko wszelkim wvdatkom na cele 
religiine. 

pozatem oświadcza. że rząd 1s- 
tali pensie duchowñeñstwa saimo- 
wolnie na podsta wie porozumien 

z „Sowietem Biskupów". Słowa 
te wywołały miestyvchana wrzawe 
na ławach mraw*cv. co znowu no- 
ruszyło posłów lewicy. w konse- 
kwencii czego posiedzenie przer- 
wano dla zebrania sie konwentu 
seniorów, celem zlikwidowania im- 
cydentu. Poseł Putek został przy- 
wołanv do porzadku za wvraże- 
nie „Sowiet Biskupów". 


Poseł kontynuuiac swe prze- 
mówienie apeluje do ministra. aby 
gruntownie uporzadkował depar- 
tament wvznańiowv. zaczynajac 
od głowy: 


Po odesłaniuw pierwszem czv- 
tanńiu do komisii konstytucyjnej 
projektu ustawy o iezyku państwo 
wym. jezyku urzędowym. pań- 
stwowvch i samorządowych 
władz administracvinych. o jezv- 
ku urzędowym w urzędach pro- 
kuratorskich | mtarialnych. oraz 
projektu ustawy zawierającego 
niektóre postanowienia organiza- 
ch szkolnictwa. marszałek wv- 
znaczył mastepńe nosiedzene na 
dzisiaj o godzine 3 po południu. 

Na porzadku dziennym szereg 
spraw bieżących. 


Dymisja ministra retorm rolnych 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
koresp.) W dniu wczorajszym 
w'elkie wrażenie w sejmie wy- 
warła wiadomość że minister re- 
form rolnych p. Ludkiewicz podał 
się do dymisji, motywując ją tem 
że sejmowe projekty wykonania 


Jak mówiono w kołach sejmo- 
wych, dyrnisja min. Ludkiewicza 
stanowi zręczny manewr premje- 
ra Grabskiego, miemożliwiający 
sejmowi zajmówanie się sprawa- 
mi wykonania reformy rolnej, 
wobec tego, że z braku ministra 


reformy rolnej są dla niego niejrzad mie może zajać w tei spra- 


do przyjęcia: 


wie stanowiska. 


Pogłoski sejmowe o p»rzesileniu. 


W kuluarach sejmowych roze-jseim ustawy o moópopolu spiry tu- 
szła się pogłoska, że prezes mini-|sowvm widziałby sie zmuszony 
rm à p. Grabski miał oświadczyć |do wyciągnięcia konsekwencji. 


że w fazie nieuchwalenia przez 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
koresp) W dniu wczorajszym 
rząd wmiósł do sejmu trzy projek 
ty ustaw w sprawach mniejszości 


W tych dniach udało sie naszej | narodowych, mianowicie: 


komisji reewakuacvinei odzyskać 
niezwykle cennv obraz Canallet- 


ta. którego wydania sowietv stale | 


dotąd odmawiały. Obraz ten iest 


o języku urzędowania sądów, 
o organizacji szkolnictwa i 


o języku urzędowym władz pańj dzimych 


w drodze do Warszawy. wraz z jStwowych i samorządowych. 


kilkoma arrasami. 


EMIGRACJA DO PALESTYNY , 


W CYFRACH. 


WARSZAWA, 1 lipca. (Pat) — 


Dane statystyczne wykaznia. | | Dziś we wtorek dnia 1 lipca pod) 


że w pierwszych 3 miesiącach 
przybyło z Polski do Palestyny 
305 osób wyznania moiżeszowe- 
go. do Polski zaś wviechało z Pa- 
lestyny 124 osób. 


Od 1 września 1920. to jest od 
daty. kiedy emieracia do Palesty- 
ny została otwarta aż do 31 gru- 
dnia 1923 r. przybyło do Palesty- 
ny 31.000 ludzi, w tef liczbie z Pol 
ski 10.436- 


PRZESILENIE W GDAŃSKU 


| 


Urząd pożyczek państwowych | 093.461. TRWA. 

podaje do wiadomości numery 1 Po 100 dolarów: 458.636, GDASNK. 0 cesra >. (Pat). 
hlizacji premjowej pożyczki dola- | 907.311, 160.985, 954.458, 939.713, Na wczorajszem posiedzeniu sei- 
rowej, na które padły wygranej 132.319, 206.066, 896.217, 181.918, |u. po dłuższei dvyskusi; przysta- 
w dniu 1 lipca 1924 roku. 124.209, 889.899, 106.387, 651.542, Hoa do głosowania nad wnio- 
A 514.685, 954.786, 814.008, 739.187,| SKiem grupy niemiecko-socialnej 

_Po 40,000 dolarów ną numery: 255, 394 411. Sh 100 331. 462 435, w Sprawie votum zaufania dia 
853,309; 098,494. e Ry ę dotychczasowego sęnetu. Oddano 
1372. 161, 213, 607, 064.426 955,120, 45 | rko vot ) 

Po 8.000 dolarów na numery: | g 841. złosów przeciwko votum zau- 
ke ia 74.033, 788.782, 095.841, 174.252,|famia. Socialistyczna partia Środ- 
798.733, 428,767. : > |376. 730. ka wstrzymała sie od głosowa- 
Po 3.000 dolarów: 422.953, | Ogólna suma wygranych wyno|nia. wychodzac jednocześnie z 
178.178. [si 115 tys. dolarów. sali posiedzeń; Wobec braku quo- 
4 ( aln X iloż = 

Po 4.000 dolarów: 507.502,| Następne c ciagnięnie | paździer- rum Dofsedzenie zos 6 2 


187.066, 276.719, 666.514, 863.614, | nika. 


79 DrZYSZIEŚO tygodnia.| 


przewodnictwem ministra spraw 
wojskowych ge Sikorskiego, 
odbyfa się w sali posiedzeń mini 
sterstwa wojny konferencja, poz 
święcona sprawom j potrzebom 
przemysłu wojennego. Na konfe- 


mniejszości narodowych. 
3 projekty rządowe. 


Wszystkie te 3 projekty udzie- 
lają obywatelom mlskim, narodo- 
wości rusińskiej, biatoruskiej i K- 
tewskiei prawa używania w są- 
dach. szkołach powszechnych, in 
stytucjach państwowych i samo- 
rządowych swych języków ro- 
na obszarze woje- 
wództw wschodnich. 


Rada przemysłu wojennego. 


rencji między innemi żywo dyspu 
towano wniosek gn. Sikorskiego 
' potrzebie zorgafizowania rady 
przemysłu wojentego, który to 
wniosek zostat zarówno przez sfe 
ry parlamentarne, jako też i prze 
nysłowe gorąco przyjęty. 


M —— 0070 


Licytacja Potockich za podatki. 


Władze podatkowe za nieufsz-|miotv te oszacowano na przeszło 


czenie podatku zasekwestrowały 
cenne obrazy i srebro Agust 


60 tvs. złotvch. Licytacja odbędzie 
s'ę 10 lipca. 


hr. Potockięi w Warszawie. Przed! _ 


m a ee e 


Łódzka szarańcza niewinną ważka 


WARSZAWA. 1 lipca. (PAT). 
Sfery rolnicze spofeczefistwa za- | 
niepokoione zostały przed 
dniami w prasie codziennei wiado. 
mością o masowem nolawieniu sie 
szarańiczy w okolica 
czynionvch przez 


nia 


szkodach. 


Ministerstwo rolnictwa i dóbr 

pań istwowych m wriaśnia, iż po Sz) 

daniu przez wa aw ska Stac 

chroi 1v rośli in uxazów. SAARA 
hz wi : : łódzkiego i 

Dé kera * 'o się. Żę mamy 


kilku ; dla roślin 
| owadożernycł 


ach Eod izi | DO- | 


do czynienia z owadami. należa- 
cymi do rodziny ważek. zupełnie 
nieszkodliy vch. -gdv: Z 
. Ważki poiawia 
sie najwiecej tais gdzie wysteDit- 
ia wielkie ilości innvch owadów. 
czesto <żkodliwych dla roślin i 
stad prawdonodohwie mylnie przi 
DUSZCZA ne są przyczyna 
i niszczenia M: poja 
wienie sie w r. b. weż 
dowane zostało mawdopodobnie 
obfityjmi wvlewami rzek: e 


no, Ze 


U = 


9 (E) 


s 
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ROZPRAWY KRAKOWSKIE. |Po odpowiedzi Niemiec. 


HOESCH WYRAŻA WDZIECZ- |strem wolny. 


Zeznania gen. Beckera. 


nie ma swem stanowisku i zarzą- 
dził, by w dmiu 6-g0 listopada za- 
mknięto kordonem Dom robotni- 
czy. Kiedy jednak wojewoda 
zwróci się w nei sprawie o pO- 
moc wojskową, ia odmówiłem 
tdvż uwałażem. że iest to rzecza 
policji, Wtedy otrzymała to pole- 
cenie rzeczywiście policja. Miała 
ora zamknąć mosty i drogi przed 
Krakowem i ulice w Krakowie. 
Przewodniczacy: Ale dnia 5-20 
Istopada rano było iuż wojsko na 
Placu Szczepańskim ? 

Świadek: Tak jest. Wvsłałem 
ie na żądanie wojewody ze ści- 
stem poleceniem. by nie wkracza- 
ło przedwcześnie, 

Przewodniczacy: 
no co o boiówkach? 


Świadek: Policja 


KRAKÓW. 1 lipca. — Na dzi- 
siejszej rozprawie ziawili sie 
wszyscy oskarżeni. © się zdarzy- 
la poraz pierwszy. Pizewodnicza- 
w sposób stałfowczv zanowie- 
dział. że poraz ostitni upomina 
oskarżonych. by sií na rozprawy 
jawili i że w przyłzłości bedzie 
stosowa! ewentualńie środki usta- 


cy 


wowe. 
Cale przedpołunie ubiezło 
przesłuchaniu tu, Beckera. 
Przewodnicząc : Jaki bv! sto- 
sunek D. O. K-i władz woisko- 
wych d 


na 


frozruców 6-g0 list- 


Przed 6-tym 
d taty się narady w 
weęńtyalnych zajść. N 


pr: 
Na Czv mówio- 
ch konferencjach nie by- 
nv. W dniu 4-ro listopa- 


i > stwierdzila. 
takei konferencii no- 


Że ich niema. woiewoda zaś z ca- 


auta pancerne? 


Świadek: Co do tych formacji ża 
dnych rozkazów nie wydałem. — 
Wydał ie ien. Czikel dopiero dnia 
6-z0 listopada. 

Przewodniczący: Cóż dalei? 

Świadek: Rano 6-290 listopada 
poszedłem do ien. Czikła i powie- 
działem. że sam póide pod kase 
chorych. Po drodze wstapiłem na 
odwach na rvnku i tam wvdałem 
dvspozycie. Stanałem pod skle- 
pem Drobnera. dowiedziałem sie, 
že Wolska rozbraiaja i usłyszałem 
strzałv. Spotkałem pos. Marka, — 
Robił wrażenie. że stracił etowe. 
Pos. Marek nrosił. abvm Z nim 


sie 
wieka agitacia, 
1 wvwołenia rewolucji, — 
bnferencjach brali udział woi. 
łcki, jen. Czikiel. dvrektor Do- 
tękiewięz. woi. Kowalikow- 
„ oraz ia. Wojewoda trwał na 
nowisku. że trzeba zachować 
iekszę niż zwvczałnę środki o- 
strożności. 
dilvż Pi P. S. bedzie w Krakowie 
Irowadzić bardzo ostry straik. 
Przewodniczący: Czy była o- 
hawiafa sprawa niedopuszczenia 
oborników pod dom kasy cho- 
vęch ? 


Świadek: Zdaje sie, że ta było 
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e 


dad 


Śr 
ego 


Świadek‘ Nie 
wódcy. wiełka 
wobec tłumu. 
zolerało r- tem, że 
domuścH tłum do 


do 
1 


oraz + mm rozmawiał. 


byt dobry? 


Świadek: Jeżeli bv? 


zenie do- 
życzliwość 
Niedoświadczenie 


bezpośredniego 
zetkniecia sie z żołnierzem. który 
od tłumu otrzymywał papierosy. 


Obrońca Liebermann: Czy we- 
dług świadka rozkaz woiewodv 
niedopuszczania pod kasę chorych 


NOŚĆ. 


PARYŻ. 1 fipca. (PAT). Amba- 
sądor niemiecki w Paryżu po 
wręczeniu Herriotowi odpowiedzi 
niemieckiej w sprawie kontrcli od 
bvł z premierem francuskim dłuż- 
Sza rozmowc w którei wyraził 
w imieniu rzadu niemieckiego no- 
dziekowanie za akt łaski odnośnie 
da wydałonych 7 zaełebia Ruhry. 
wyrażałac przytem życzenie, bv 
inni więzniowie zostali również u- 
łaskawieni. 


wydany. 
należało go przeprowadzić, ale zda 


WRAŻENIE NOTY NIEMIE- 


CKIFEJ W PARYŻU. 


BERLIN, 1-go lipca. (Pat). — 

„Vorwaerts' podaje z Parv-l 
ża: Miarodajne koła francuskie 
przyjeły z wielkiem zadowole- 
7 jedź Niemiec w ra_ | 
niem odpowiedź Niemiec w spra | 
wie kontroli widzac w tem dowód | 


je mi się. że ten rozkaz nie bvł na 
czasie: 


Mec. Zakrzewski: Czy gdyby na- 
tvchmiast po rozbrojeniu. kiedv 
rzezimieszki uliczne... (Na sali 
wśród oskarżonych ; obrońców P. 
P. S. powstaje olbrzymi tumult. 


oxóhe zarządzenia. podo- ta stanowczościa utrzymywał że szereg oskarżonych wstaje Z dobrei woli rza MI niemieckiezo w | 

tw dniach 2 i 3 listopada) a, 5 ; miejsc i krzyczy do mec. Za-|celu dania możności gabinetowi 

nięrencjach tvch stwierdzo | "| „ „| krzewskiego. Ferriota doprowadzenia do poro- 
le w Krakowie i okolicy sze-| Przewodniczacy: A konnica i 3 zumienia Niemcami. 


Obrońca Woźniakowski z peś- 
cami zwraca sie do mec. Zakrzew 
skiego. Przewodniczacy dzwoni 
bezskutecznie. wreszcie po kilku 
minutach burza sie uspokaja. Prze 
wodniczacy zastrzega się przeciw 
tego rodzai" ekscesom i przeciw 
demonstraci oskarżonych na sal 
sądowej)- 


O TERMIN 30 WRZEŚNIA. 


LONDYN, 1 lipca. (Pat) W tu- 
tejszych kołach politycznych u- 
ważają za niemożliwe przyjęcie 
propozycji niemieckich, dotyczą- 
cych ukończenia ogólnej inspekcji 
dnia 30 września jako też rozpo- 
częcia kontroli fabryk. Rząd uwa 
ża, że nie może być tutaj żadnego 
nieporozumienia. Niemcy powin- 
ny sobie zdać sprawę z tego, że 
jednak pogląd w tej sprawie mię- 
dzy Anelją i Francją jest calkowi 
cie jednolity. 


Oskarżony Stańczyk: Ja nie ies 
tem rzezimieszek. co ze słów mec. 
Zakrzewskiego mogłoby wynikać, 


Mec. Zakrzewski (w dalszym 
ciągu): Otóż gdyby do tych rze- 
z'mieszków bvł ktoś wtedy nawet 
socjalista. ale patriotvcznv prze- 
mówił ; kazał im oddać broń. czy 


3 


łedynie wskutek 
rad Breltschelda, a nacionalistycz= 
ny poseł Geisler posiada listę 140 
redaktorów niemieckich gazet, 
którzy są w kontakcie z wrogiem 
Zdaniem Geislera. należy ich od- 
dać pod sad za zdrđde stanu. 


UDZIAŁ RZĄDU W ZOBOWIA- 
ZANIACH PRZEMYSŁU. 


BERLIN, 1 lipca. (Pat) Rząd 
niemiecki postanowił wziąć na sie 
bie 50 proc. ciężarów. wynikają- 
cych z umów zawartych między 
MICUM. a „„zemysłem zagłębia 
Ruhry., 


DOMINJA I KONFERENCJA 
LONDYNSKA. 

WIEDEŃ, 1 lipca. (Pat) „Neue 
Freie Presse“ donosi. że konferen 
cja londyńska trwać będzie ty- 
dzień. Dominia nie wezma w niej 
udziału przez wlas ych przedsta- 
wicieli, jednak premierowie domi- 


BUDŻET FRANCUSKI. 
PARYŻ, 1 lipca. (Par) Izba de- 
putowanych i senat przyjęły pro 
sprawię przeniesienia U- 
chwalonego w roku 1923 kredytu 
na rok 1924 i projekt prowizory- 
czny miesięcznege budzetu wy= 
datków. majacych być pokrytymi 
z odszkodowań. 


PRZEWODNICZĄCY KOMISJI 
SPRAW ZAGR. 
PARYŻ. 1 lipca. (Pat) Depulo- 
wany Franclin Bonillon obrany 
został przewodniczącym komisji 
spraw zagranicznych izby deputo 


mawane na naradzie w dniu 5 


edzieś poszedł. odmówiłem ie- 


3 wanych. 
takie wezwanie pomozłoby ? A 


dnak stanowczo I poszedłem pod 
Dom robotniczy. 


Przewdniczacy: Kto wvsłał an- 
ta i aeroplanv? 


Świadek: ien. Czikel. 
Przewodniczący: Jaki był po- 
wód rozbrojenia batafionu? 


istopada. ale daty "nie pamiętam. 
Dtóż p. wojewoda oświ”dczył. że 
pod żadnym warunkiem nie dopu 
ści robotników pod Dom rebotni- 
czy. Sprzeciwiali się temu pp. Ko 
walikowski ; dyrektor Rękiewicz. i 
wojewoda Galecki stał iak sil 


iie ra stę fe (0. Ołognjcie na listę Me 10. 


WYBORCY! 


W dniu 6 lipca r. b. ludność żydowska m. Łodzi dokona wyboru 
reprezentantów do żydowskiej gminy wyznaniowej naszego miasta. 
Zjedrfbczenie Demokratyczne, które wystawia własną | 
listę kandydatów, idąc do wyborów pod hasłem moralnego |! 
i materialnego podniesienia mas żydowskich, i 


zad 
Ied1 


UE IZA 


dzie czuwało nad tem, aby gmina nie została terenem, na którym to- 
czyłyby się walki społeczne, lub polityczne; jak również by nie zo- 
stała ona siedliskiem nietolerancji religijnej. 

Zwalczając te zakusy, dbając o złagodzenie antagonizmów krań- 
ych, mając na celu jedynie dobre szerokich mas żydowskich, re- 
zentanci Zjednoczenia Demokratycznego w gminie 
żydowskiej dążyć będą: 

1) Do zaspokojenia potrzeb religijnych ludności żydowskiej przez 
wyszkolenie światłych rabinów i kaznodziejów należycie wyposażo- 
nych przęz utworzenie odpowiednich uczelni rabinicznych i semi- 
naqów z wykładami nauk judaistycznych i świeckich. 

2) Do budowy. synagóg i domów modlitwy odpowiednio do wy- 
mapań tradycji, świątyń, kultury i sztuki. 

3) Do prowadzenia wydatnej akcji filantropijnej, opieki nad 
biednymi, czuwania nad przytułkami, schroniskami i ochronkami; do 
organizowania tanich kuchen, urządzania kąpieli i in. 

4) Do roztoczenia opieki nad szkolnictwem religijnem; do inicjo- 
wania i zakładania szkół zawodowych dla wyszkolenia dobrych i inte- 
ligentnych rzemieślników, do studjowania takowych; do otwierania 
bipljotek jndaistycznych, do subsydjowania i wydawania prac. 

5) Do zakładania i utrzymywania w należytym porządku wszy- 
stkich instytucji gminnych, jak szpitale, przytułki, cmentarze i t. p. 
6) Do udzielania bezprocentowych pożyczek biednym ktpcom 
| rzemieślnikom żydom. 

_ 7) Do sprawiedliwego i bezstronnego opodatkowania członków 
gminy. 

8) Do uiepszenia materjalnego bytu urzędników i oficjalistów gminy 

9) Do prowadzenia prawidłowej statystyki ruchu ludności ży- 
(lowskiej, jej stanu "ekonomicznego, szkolnictwa i t. p., która jest pod- 
stawą każdej racjonalnie prowadzonej pracy. 

p: Mając powyższy program działania i stając do wyborów pod 
asłem 


| 


Pracy twórczej 


Zjednoczenie Demokratyczne wzywa wyborców do gło- 
sowania na jej listę Nr. 19, a nazwiska jej kandydatów tak zasłu- 
żonych na niwie społecznej i kulturalnej dają rękojmię skuteczności 
ich pracy i szybkiego zrealizowania powyższych haseł i programu. 

Do urny Wyborcy! Spełniicie swój obowiązek. 

Głosujcie na listę Nr. 19. Zjednoczenie Demokratyczne. 

Nasi czołowi kandydaci: 1) D. Nowiński, prezes Tow. Piel. Cho- 
tych „Bykur-Cholim* i „Uzdrowisko“, 2) Michał Rundstein, prezes 
Tow. Nies, Pomocy Głuchoniemym, 3) Edward Babiacki, prezes 
Krajow. Zw. Włók. 4) Dawid Graff, dyrektor, 5) Sało Fröhlich, prezes 
Centr. Zw. Kupc. i Przem. Woj. Łódz., 6) Jakób Feliks— członek Zarz. 
Tow. Szerz. Wiedzy Tech. wśród żydów, 7) Filip Jaszuński, członek 


h „Uzdrowiska, i „Bykur-Cholim* 8) B. Litwin, członek Zarz. 
„ u Sierot, 9) Maks Wyszewiański— przemysłowiec. 10) Leopold 
| sberg, kurator „Uzdrowiska” 381—1 


nie spełnił swego obowiazku. 


Przewodniczacy przerywa 
brońcy Liebermannowi. 


Godz: 12 rozprawa trwa dalej. 


0- 


kronika telegraficzna. 
PROGRAM DEMOKRATÓW 
AMERYKAŃSKICH. 


NOWY JORK. 3% czerwca (P). 
Reuter. Program partii demokra- 
tycznej przewiduję m. in. zmniej- 
szenie podatków, rewizję ceł im- 
portowych, wykluczenie narodów 
azjatyckich od iimmigracji do Sta- 
mów Zjednoczonych, niezawisłość 
Filipinów oraz realizację 14-tu 
punktów Wilsona. 


REFERENTNIK ""00WE W 
AMEPVCE, 


į 

NOWY JORK. 30 czerwca. — 
(PAT). Kongres partii demokraty- 
cznej wvņnowiedziałt sie za prze- 
prowadzeniem referendum ludo- 
wego w sprawie przyvstapienia 
Stanów Zi :dnoczonvch do lizi na- 
-=ndów. 


KATASTROFA LOTNICZA. 


Obrońca Liebermann: Pan sam 


AGITACJA PRZECIW 
BREITSCHEIDOWI. 


BERLIN, 1 lipca. (Pat) Acitacja | wo donoszą, że gen. Walch. został 
nacjonalistyczna przeciw posłowi| zarnianowany 
trwa w dalszym | międzysojuszniczej komisji 


Breitscheidowi 


ciagu. Na wczorajszej konferencji| trolnej 


zjednoczonych towarzysuw patrio 
vcznych Rzeszy. gen. von deri 
Goltz oznajmił publicziie, że gen.| 
Nollet 


Dyktatura 


FASZYŚCI GROŻĄ KRÓLOWI [stawiają te 


WOJNĄ DOMOWĄ, 

RZYM, 1 lipca. — Poset Fari- 
nacci, jeden z najbardziej wpły- 
wowych faszystów, grozi womą 
domową. 

W dzienniku swoim omawia on 
ewentualność upadku Mussolinie- 
| So. W takim razie — grozi Fari- 
nacci — faszyści zgromadzą się 
w Bolonii wezmą Mussoliniego 
między siebie i urządzą drugi 
marsz na Rzym. . 

Marsz ten — grozi dalej przy- 
wódca faszystów — będzie ina- 
czej wyglądał, aniżeli pierwszy. 

i Mondo“ stwierdza, że pogróż- 


PARYŻ, 30 czerwca. (Pat) — | Ka ta jest skierowana przeciw kró 


Przy lądowaniu przymusowem 
pod Paryżem dwuch aeroplanów, 
biorącyc 
nagrodę Michelaine'a. w motorze 
jednego z aeroplanów nastąpiła 
eksplozja, ofiarą której padł ofi- 
cer - pilot craz jero 
Obaj zgineli w płom'enia h. 


AMNESTIA W IRLANDII. 

LONDYN, 230 czerwca. (PAT). 
Prasa donosi. Że prezydent wolne 
co pańiwtwa irlandzkiego Cosera- 
ve zamierza wvņuśćić de Valere 
` «vszystkich politycznych więź- 
niw- 


BURZA NA POMORZU. 
BERLIN, 30 czerwca (Pat). — 
Dzienniki donoszą ze Szczęcina, 
że ostatnio przeszła na Pomorzu 
olbrzymia burza. która spowodo- 
wałą powódź i olbrzymie szkody 
na polach. 


KANCLERZ SEIPL POWRACA 
DO ZDROWIA. 
WIEDEŃ. 1 lipca. (PAT). Stan 
zdrowia kanclerza Seipla popraw 
tak znacznie. że wczorai 
ancierz odbył mierwsza prze- 


» 


ZŃE 


towarzysz, ( 


lowi, na wypadek gdyby podpisał 
isję Mussulniego. Równocze- 


udział? w zawodach ojśnie jest to wyzwanie rzucone 
armii, 


Dlaczego władze sądowe nozo- 


osób poniosło 


3500 ludzi zostało ciężei lub Iżejiszzzone masta Elir'e i 


rannych. Szkody siegaja blisko 70| 
milionów dolarów. 

Orkan rozpocza! sie około rodz. 
7 wiecz- 

W mieście Lorain. które zosta- 
ło niemal zupełn'e zniszczone. or- 
kan powstał podczas przedstawie- 
nia teatralnego. Teatr. teden z nai- 
większych budynków miejskich, 
zawalił się: z pod zruzów iero wy 
dobyto doiąd 105 trupów. Do po- 
w*ększenia katastrofv 
sie pożar. którv powstał wskutek 
pęknięcia rur cazowvch. Wszyst- 


został francuskim mini-' 
E 


a— 


Straszne skutki orKanu w Ameryce 
600 trupów, 3.500 rannych. 


PARYŻ. 1 lipca. O orkanie. jakijkie połaczenia telefoniczne ze sta“ 
szalał w Stanach Ziednoczonych| nem, Oho sa zerwane. Rząd czyni : 
* stanie Ohio nadeszły następuja-| krok: celem niesienia pomocy nie- 
ce ciekawe szczegóły. Według do| szczęśliwym 
niesieęń „New York Herald“ 600; W stanie Ohio zarzadzomo stan wv 
śmierć. zaś około| iątkowy. Frócz Lorain zostały zni- 


i Sty sie w posadac! 
| na ZNISZCZONA 


przyczynił | siatnich 


GEN. WALCH. 
PARYŻ, 1 fipca. (Pat) Urzędo+ 


przewodniczącym 
kon- 
miejsce gen. Nollefa. 
yty głównodowodzący armii 
sojuszniczych na wschodzie gen. 
Sarraif, został rowolany do służ- 
by czynnej. 


na 


faszyzmu. 


niesłychane groźby., 
bez żadnych następstw karnych? | 
Czyżby chciały stwierdzić, że fa- 
szyzim jest dalej ponad prawem? 

jest jednym z najzawiań 
szych ludzi Mussoliniego. 


HISZPAŃSKI FASZYM TAKŻE 
WE KRWI. 

PARYŻ. 30 czerwca. Z Barce- 
lonv telegrafuja. że w Katalonii 
wwvwołali faszyści krwawe razru- 
chv podczas procesii. Wiele osób 
zostało zamordowanych. Policia i 
gwardia obywatelska interwenio- 
wały. nie mogąc stłumić zabu- 
rzeń. 

MADRYT 30 czerwca. (PAT). 
Generał Primo de Rivera. wrócił 
z procesu ven. Berenera. którv 
został skreślony z Lsty członków 
armji czyrtnej. Primo de Rivera 
odbyt z królem konferencie, Podo- 
bno svtuacia pogorszyła sie z0a- 
cznie. Garnizon wojskowy w Ma- 
drycie został skonsytnowany. 


ofiarom katastrofv. 


Sanduski. - 
Liczba ofiar w tvch miastach nie 
jest znana. Wielu mieszkańców 
poniosła Śm.erć. Wrażenie kata- 
strofy olbrzymie. Świadkowie ka- 
tas'roiv nrewiadaia. że orkan bvł 
tok sivy iż wyrywał drzewa 

korzen'am. corv murowane trze" 
sieć telefonicz 


CLEVELAND, 1 fipca* Wedle o- 
oficjalnvch motwierdze'1 
padło oliara cykiom w Ohio 50 Tu. 
dzi zabitych i 118 rannych. 


(Dokończenie). 

Niemcewicz, Kraszewski, Sien- 
kiewicz i Żeromski — oto cztery 
okresy w dziejach rozwoju idei 
historycznej .w powieści z lat mi- 
nionych. Pierwszy był waliersko- 
tystą i pisarzem tendencyjnyvm z 
doby sejmu czteroletniego. dlate- 
gö jego powięść ma znamiona tra- 
dycjonalizmu obycz ajoweg 0 z do- 
mieszką aktualności , dziś zupeł- 
mie zwietrzałei np. „Dwaj pamo- 
wie Sieciechowie*; drugi. z wy- 
żej wymienionych, pisarz był na 
przełomie romantyzmu W. Hugo. 
realizmu Balzaca į naturalizmu 
Zoli. stąd liczne przełomy. zała- 
mania i prady. które na celu mia- 
ly jedno-treścią powieści dać spo- 
leczeństwu chleb razowy. by głod 
nych nakarmić, czem chata boga- 
ta: trzeci, autor „Quo vadis*?*, 
ito laureat Nobla, chluba i zaszczyt 
Polski, jako polak - jałmużnik. am- 


[pasador na zewnątrz. pokrzepi- 


(ciel, madto, jako szlachcic, tubow= 
nik herhu, karabeli, wojenki, przy 
gód rycerskich. awantur mitos- 


nych, romantyzmu ..Trzech musz- 
kieterów' i raptularzy szlachty z 
wieku 17 (inci Pasek, Twardow- 
ski j im.); czwarty pisarz. autor 
„Popiołów*., jest rzecznikiem pra 
wdy i człowieka, zdziera legen- 
dẹ i aureolę z łbów koronowa- 
nych, z łbów świętości samozwań 
czej i narodowei (nn. z Napoleo-1 
na), 

„Popioły”, jako powieść histo- 
ryczna, rozwijają sie w trzechkie- 
runkowei akcii: iako mowieść 
psychologiczna. ewanteliczna 
erotvczna. Polska i Nanoleon — 
to dwa obozy. różnei idei. zw'a- 
zane wspólnym interesem. 
Z ta różnica, że na tei politycz- 
nej spółce romantyk wychodzi z 
rozbitem zawodami sercem. am- 
bimy komedjant—z wytartem czo 
łem gracza. rzucającego kapita- 
lem polskiej krwi. by wywrać i 
rozbić wspólna, ludzkości całej. 
kasę. Rafał ji Krzysztof, to du 
romantycy: pierwszy z tempera- 
mentem. svn cześnika. którego oi- 
ciec wyrzucił z domu na zbity łeb 
drugi napoleonista z idei j impera- 
ww służbisty - wojaka, opętane- 
go demonem czaru „małego ka- 
prala". Napoleon zaś—to szczwa- 
ny lis, chytry korsykański włoch. 
z farbowaną kulturą przybranego 
syna Francji. grającego na nacjo- 
nalizrmie republikańskim narodu 
„trzech haseł*: równości. brater- 
stwa, wolności. 

Wodza francuzów umyślnie Že- 
romski ukrywa przed oczami czy- 
'elniką. by uwolnić nas nd ślepego 


Stefan Żeromski. 


(W GO rocznicę urodzin powieściopisarza). 


zadam do Boga wojny; wi- 


2 VII. — GŁOS POLSKI — 1924. 


T 3 o = r 
miei mpr n tą P i 
Wanmki nrzyjąsia na | Ruch budowlany w Łodzi 
NARA ju ; . SĘ 
noliiechnicz 7 WATSZAW Ze sprawozdania miejskiej in-| budowlanych w mieście — 7 po- 
skiej. spekcii budowlanei za czaś od| wodu silnych rrirozów — nie pro- 
: s dnia 1 stycznia do dnia I kwie-| wadzono. riv tymczasem w vas i 
J ) ga- A’ kayunne e + . r. x Ze : ‘Jala, "E ; 
SAT a ZE EE W nadchodzącym rokw akademickim inja p. b, czerniemy poniżej dane juh egłvm mhboty budowlane w 
(SWEJ. Jako LYTANA 1 CZETWOTESD| keda wolne miejsca na wydziałach: W-fo rychu budowlanym w naszem | vmże czašie nie były nrawie vrze 
kata ma górze ze stosu  trupich żynierji lądowoi, tnżybierji wodnej, mO-| mieście irywane: 
r 74 7 = rości A K ze 2 
ias iaki jest on. AN chanicznym, elektrotechnicznym, chemii} Jpspekcia budowlana rozpatrzy | Zatwierdzone mla:v zawieraty 
Ry ‘| architektury i mierniczym. W razie, Sdy-| lą w kresie sprawozdawczym | domki miewkalna male i iednó- 
ale oskarżonym przed sądem ludz a okresie WOZaĄY ð eszkalnę male i ie 


by liczba podań na poszczególne wy- 


kości, sumienia i haseł, ambicja 


fo 


d | b pa ip „| działy przekroczyła liczbę wolnych; 
klona a To 6 NIE ką? być tości |miejsce, będą zarządzone konkursowe 
i SC c i 4 
TOWTIOS 0, co miaro być ip ógzamiay. 


rządkowaniem nazwane. nazwat 

nieuporządkowaniem. AEE E 
nędza i bankructwem. Dlatego wy 
padł Napoleon tak, a nie inaczej, 
bo miernikiem była nie idea roz- 
boju czy podboju. ale sprawiedli- 
wości į bezinteresowności sędzie- 
go, który Europie niesie gałązkę 


szawskiej, w czasie od 18 do 30 sierpnia 
włącznie w godz. od 9 rano do 12 w po- 
ładnie. 
Do podania o przyjęcie nałeży dołą- 
czyć: l)krótki Życiorys własnoręcznie | 
f napisany, 2) metrykę urodzenia lub wy- 


pokoju, a nie gwaltu. . 
Słusznie Żeromski zapytuje: ciąg z ksiąg metrycznych, 3) maturę, 
„Któż rozumowi czystemu, nie-| *) cztery fotografie paszportowe. 


spętanemu więzami wierzeń, | Uczniowie szkót płd meg E 
winówień lub dolkiryn zaręczy, iż | Szkół obcych mogą być przyjęci, jeżel! 
rządy dyktatorskie, reublikań- Khit: tectwa szkół średnich, które ukoń- 
skie, mieszczańskie. ludowe, sacja | | czyli, uznane zostały przez departament 
listyczne, rządy partji, WYSUWA- | I ministerjum W. R. Ło, P. (w. 2ArRZAWa, 
jących się na czoło społeczeństw, Bagatela 12) za równoważne ze śŚwia- 
poprzez swe siostrzyce į rywalki, | gectwami dofrzałości państwowych szkół 
nie zawierają tej samej w sobiej polskiek. 

zasady kłamstwa į łotnowstwa”*..! Dnia 6 września będą ogłoszone Misty 
f że zasada wszelkiej władzy, ja- Kandydatów, zakwaliiikowanych do egzta- 
ką przybiera człowiek gips czła-, mimi konkursowego. 

wiekiem“ .ieżeli nie jest w postaci | Karty wstępu na egzamin kanktursowy 
szczęścia ludzkiego i dobra na | będa otrzymywać kandydaci po wiszcze- 
| ziemi'*—jes: rozpasaniem  chHam- | tir oplaty egzaminacyjnej, 

istwa „biednego, stratowanego Egzaminy konkursowe będą sie od- 
czk wieka“? bywały pomiędzy S-ym a l3-ym wrześ- 

Idea Boga wojny minęła się zj nia. Wyniki egzamimi bedą ogłoszone 
zasadami Chrystusa: nemo pro-|w politechnice 17-ya września, 
prium dicat, anuod est commune— Przyjmowanie oplat od studentów 
po wiedział św. Ambroży. za nim] trwać bedzie od 15-go września do 4-ga 
Żeromski I dramat nsychologicz- październik, od nowoprzyłętych zaś sti- 
ny SOA w .„Popiołach* wj dentów tylko 27-g0 września, poczem 

misterjum ewangeliczne, gdzie; ra miejsce nowoprzyjętych, którzy nie 
spójnią jest miłość. Jestże nią loża | w nieśli opłat, zostają przyięci następni 
wolnomułarska ?... kandydaci. 

Tymczasem braterskiej miłości 
brak Napoleonowi; Cedro widział 
w mgle wietrznego ramka. stoją- Dabrowskiego, ami 
cego nieruchomo, daleko wodza | nawet od sądu Prawdy 


Sułkowskiego 
. Pierwszy (1 


na urwistym brzegu. Jechał wol-| podle aubora, trzymał sie nie- 
mo, wiodąc oczyma Po liniach | wolniczo klamki, obcych panów i 
ludzkich. jak po nasypach „mę rar | obiecanek francuskich, drugi 
twei ziemi“. Twarz jego „mna ilkradt zabytki kultury w Wenecji, 
obojętnie ponura iak złom łazić „lua placu św. Marka, by cehvtre 10 


Spojrzenie jego „szło bo spojęze- | Napoleonowi się przysłużyć. Nad 
niach tysiecy. iako no martwy mimi zórwe etvkąsks. Otwaułę filo 
szlaku“. Oczy jego. zdaniem auto-|204, wolnomularz, pacyfista 

ra. były w obliczu „Prawdy“ niel Nie wszystko jednak sponpiela- 
napoleonisty. nijakie. obciętne, za-iło: „Rafał zadumał się nad. tem, 
lomione albrzymiością myśli da- |iak to dobrze jest żyć, Począł wol 
lekich. Grat tyiko romantyczny ino sam z siebie przemyśliwać. jak 
gracz zawieruchy światowej rolejpieęknv iest i iak niewvslowiony 
sfinksa z przelomym. półsimitnym jest świat. iak wielkim i błogo- 


uśmiechem „na wem obli-| sławłor tym cudem jest życie, jak 
czu“, ma którem TARA się miej dziwnymi sposoby godzina cier- 


mniej od włocha chytry bizantyj- |pień przeistacza się w stokrotne 


orani t 
gran 


czyk z białokamiennego Kremla. bogactwo radości plynące z wi- 
car Aleksander i „.Tołsfoj w „Woi, doku ziemi“, Odezwał się tu pi- 
nie i pokoju!“ sarz, którego wydały „laski i pia- 


Legenda nie uchroniła ani gen. ski“ A, B. Cyps. 


z Rasputinem. 


(Z pamiętnika p. E. E. Dźamu- 
nowej). 


Ty, © 


25 września. 

Po obiedzie otrzymaliśmy za- 
proszenie Rasputina na herbatkę. 
W sali padalnei zebrało sie iuż 
sporo osób. 
Gdy weszliśmy. księżna D- wła- 
śnie całowała po rękach Rasputi- 
na ; prosila go o coś. ale on kiwał 
tylka odmownie złowa. 
Adv ksieżna odeszła. spytałam 
go a co iei właściwie chodziło. 
— Chce. żebym z meża jej Zro- 
bił ministra — odrzekł śmieiąc się 
Rasputin. 

— A czy iest to niemożliwe? — 
nvłałam, 
Nie jest niemożliwe ale nie 
imogę przecież zrobić ministrem 
idioty! Minister mas; mieć głowę 


Moje spotkania riar i znikł za d 


— ĦHi-hi-hi — zaśmia 
rzwiami.  |nizdv ivż nie pozostane znim 
Chodźmy. Frantik. rzekł Sam na sam. Wróciłam do hotelu 
do mnie Rasputin — chodźmy do|zavakowałam swe rzeczv i zabi- 
nioieqo pokoju. Tą nam cagle r*ze salam w pamietniku moie ostatnie 
szkadzają:  Pizychodza ludzie. | spotkanie z nim. 
dzwoni telefon. | Pozostało mi pe niem dziwne u 
Niurka — krzyknał — ieślijczucie niesmąku. Praznęłam iak- 
ktoś -bedzie dzwonił. powiedz. że |nafpredzej odiechać i natychmiast 
mnie niema. Chodź moia droga! | ea sie na Stację. 
Poszłam za nim dosyć niechet t-| 
nie, Gdy mnie obiał za ramiona. a | 
ia się pdsunęłam. powiedział z w "| 


25 listopad. 
Po powrocię do Moskwy wszy- 
stkie moie starania na nic się nie 
zda aty. Widocznie Rasputin nie 
Mat- 
Ale spóirz na te Kre ko- "ta ; siostra ATE w obozie 
ety. jak one mnie kochaja! ieńców. Byłam w rozpaczy. 
Spvtałam go o moia sprawe. odj Kilka dni temu odwiedziła mnie 
rzekł mi: moia przyjaciółka Lola. Opowie- 


rzutem: 
—Boisz s 


— Dla ciebie. moia droga, zro”|działa mi a wszystkich swych 
bie wszystko. ale powinnaś mnie|zmartwieniach. Prowadzi obecnie 
słuchać į poważać. Jeżeli uczy-|proces z bratem męża i obawia 


sie. że straci majatek. 
Maż iei walczy na froncie. 
Adwokat utrzymuje. że tylko 
Rasputin mógłby tu coś pomóc. 
Wybierała sie więc do Petersbur- 


nisz wszvstko. czego żadam, Sora 
wa twoja bedzie wygrana. ieżeli 
nie. to nie! 

Udawałam. że nie rozumiem o 
co mu chodzi i rzekłam: 


Mia karku! 
- A czy WSZVSCV 


lam. 


jac stie Rasputin 
mowe: 


jakiś zabawnie się 


;złowiek. 
— Kto to? — spytałam. 


<putia, 


ministrowie 
maja złowy na karku? — spyta- 


— Tn zależy — odrzekł 
i przerwał roz- 


Przez otwarte drzwi zagladał 
mśmiechajacv 


— To mói sym Mit'ka! Jest mu 
dobrze u mnie. wiec sie cieszv. 

— Poznaj mnie z nim! — 

— Mitka. hei! — zawołał Ra- 


RE =" a 


- Musze już iść. Wołają mnie! 

— W takim razie twoja sprawa 
poczeka. Jeżeli wrócisz Í uczy- 
nisz 0 co cie proszę. wszystko be- 
dzie dobrze. 

Oczy jego rzucały takie agnie. 
że nie mogłam znieść tego strasz- 
nego blasku. Czułam ste bardzo 
żle. Pragnełam odejść ale jakaś 


ga i prosila mnie. bym ia przed- 
stawiła Rasnutinowi- 

Lola iest kobieta zręczna. spryv- 
tna i piekna. Tak mnie prosiła 1 
namawiała. że nareszcie sie z%0- 
dziłam. 

W Petersburzu zamieszkałyś- 
mv w skromnym hotelu. 

Zadzwoniłam do Rasnutina. po- 


dziwna siła przykuwała mnie doł zna! natychmiast mói ełos i zawo 
miejsca. ! łał wesoło: — Moia droga. jakże 
— Telefonują z Carskiego Sfo-| się cieszę. Przvieżdżai natych- 
ła! — zawołała nagle przez drzw+| miast. Natychmiast. słyszysz?! 
Niurka. Czekam! 
Rasputin daf mi znak bym cze- Tłómaczyłam mu. że czekam na 
kała i wyszedł dn sal: "i]nrzviaciófke. z która nrzybyłam 


b 


Skorzystałacn z tei chwili. 


zoł ale on mie chciał sh 


ichać * zawo- 


Podania o przyjęcia należy składać | nlanv na przebudowę 
na tmię J. M. rektora politechniki war-| mieszkalnych, 48 planów na prze- 


i się młody pożegnać i przyrzekłam sobie, że 


rójem 179 pl w tem 60 pl. 
budyrńki nawe mieszkalne. 
budynki nowe przemysłowe 
lanów na budvnki nowe różne. 3 
budynków 


budowe budynków  przemysło- 
wych — 5 planów na mprzebudo- 
wę budynków różnych, 7 płanów 
na nadbud: budynków mieszkal- 
nych, 3 plany na nadbudowe bi- 
dvnków pvrzemysłowych. 

W pierwszym kwartale r. b. w 
przeciwieństwie do tegoż okresu 
z roku ubiegłego. żadnych robót 


Prewadzenie robót 


pozwolenia władz jest niedozwolor 


(p) Pomimo  niejednokrotnych 
zarządzeń uiawnionn wiele wv- 
padków prowadzenia robót birdo- 
wlanych bez pozwolenia władz. 
wobec czego komisariat rzadu na 
im, Łódź powołując się na ponrze- 
dnig wvdane zarządzenia. polecił 
organom policyjnym donnszczać 
wznoszenia budynków iedynie po 
iprzedniem okazaniu odpowied- 
niego zezwolenia władz budowla- 

nych lub zatwierdzonego przez 
władze budowlane projektu i za- 
meldowaneco w komisariacie rza 
du na m. Łódź. 

Wymienone wyżei pozwolenia 
konieczne sa przed przystapie- 
niem do rozbiórki. przebudowy. 
przeróbek. zmiany. elewacii. wi- 
doku domu. kapitalneco remomtu 
ze zmiana konstrukcji buduvn” 
jak zewnatrz tak į wewnatrz ĝo- 

mu. również dotvczv to ustawie- 
mia rusztowań na chodnikach uli- 
cy. 

Roboty budowlane przeprowa- 
dzone bez zezwolenia należy nie- 
zwłocznie wstrzymywać nrzyv Sa- 


Z dzialalności 


nf metrowe. 
34 nal 
19 | 


oiz ndrterowe Sc 
WOSDOJATEZE: sze projekty 
nadbudowy i mzebudowy. - 
Obiekty nrzemysłówe. sa tu roz- 


14; 
iS] 


wiek 


UC 


budowy istniejących zakładów 
przemysłowych, 
llość zlożonych 1 zatwierdzo- 


nych planów w pkiesie Ssprawo- 
zdawczym (179) stanowi zaledw'e 
50 procent liczby tęchhą,w poró- 
wnaniu z identycjnty 
ub. Początek roku 
wróżyć wiec pomYyś! 


mieście, 


budowlanych | 


mem ich rozpoczęciu i zastoś 
niem art. 37 kodeksu karnego! 
należy onieczętować. obowia 
iac właściciela posesf i osoby 
wadzace robotv do ich zaprz 
nia. o ile zachodzi motrz 
stawiać czasowy postertmek 
licyinv. prócz tero prowadząc 
roboty poctąznać do odpowiedzi: 
mości sądowo-karnei z ant. 378 K! 
K. niezależnie od teza maistróv 
mttrarskich i ctesielskich mależ: 
pociaznać do odpowiedzialności 
sądowo-karnej z art. 392 kod. kar: 


Jednocześnie zaznaczam. że ro- 
boty budowlane. stanowiace dro- 
bny remont (pomalowanie lub po- 
bielenie. ale nie kolorem jaskra- 
wvm). drobna reneracia dachu. 
zmiana oddzielnych desek w o- 
szalowaniu. tszczelnienie ścian 
zmiana 0">- i drzwi bez futryny. 
reperacia kominów i tynków. bez 
zmiany zewnętrznego widoku, 0- 
raz poprawkń wewnetrzne domu 
bez zmiany korstrukch budynku. 
nie wymagzia wywóleń władz 
budowlanych. 


urzędu stanu —y 


cywilnego. 


Wedlue sprawozdania urzedu 
stanu cywilnego za | kwartał 
1924 roku. w okresie sprawozdaw 
czym spisano ogółem 979 aktów 
urodzenia. z czego w terminie u-! 
stawowo przewidzianym (do 8] 
dni) tylko 189. Zgłoszeń zgonów | 
zarejestrowano 578. Ślubów 
260. Na 100 zgłoszonych urodzeń 
chłopców bvło 82.3 dziewcząt: 

Uprawniono 17 dzieci natural- 


' wyciągów ; 


nych. zrodzorrych przed sporza- 
dzeniem przez rodziców aktów 
ślubu, wskutek czego zabezmie- 
czono tym dzieciom Drava maja- 
tkowe i osobiste dzieci &nbnvot. 
Poza tem urzad stanu cywilne- 
go wydał 89 aktów zmania, 3480 
poświadczy. 378 zapo 
wiedzi ślubów. tznał 4 małżeń- 
sta za rozwiązane przez r 


lał: — Natychmiast! Potem mu- 
sze pojechać do Carskiego Siola 

Poiechałyśmy: W sali iadalnei| 
stół bv? nakrvty. samowar szu-| 
miał... 

Z sasiedniego pokoju dochodzi- 
dźwieki muzyki i śpiew. 
Rasputin przvjał nas bardzo u- 
przejmie. Lola odrazu opowiedzia 
ła mu swoła sprawę. 

Mói maż iest na froncie — 
mówiła — a mnie chca tu zruino- 
wać i zbezcześcić. Cała nadzieje 
pokładam w tobie. oicze! 

Rzucała przytem na nieco spoj- 
rzenia pelne obietnic ; ognia. On 
słuchał uważnie. 

Nagle do pokoju wtargneta ko- 
bieta w Średnim wieku. w jedwab 
nei sukni. świecąca brv!antam! i 
zawołała: — Dlaczego opuściłeś 
nas oicze ? Bez ciebie nie możemy 
tańiczvć ani śpiewać! 

Rasputin nie rzekłszy słowa. n- 
ial ja za reke i wyprowadził 7 DO- 
koju. i 

Potem siad?! znów pomiędzy 
nami. obiat mnie. a reke swa po- 
łożył na kolanach Loli. 

W tei chwili do pokoju wnadła 
Dunia: — Prędko ojcze — wotata 
— czekaja na ctebie w przedpo- 
koju! 

— Nie póidę — odrzekł Raspu- 
tin. — zostane z niemi! 

Dunia wpadła w złość. 

— Czyś oszalał? olcze? Czekają 
na ciebłe. chodzi o pieniądze. a 
tv nie chcesz i$6? Co tv sobie 
myślisz? Obiecałeś im! 

Zadzwoni! tetefon. 
wział słuchawkę ; nagłe twarz 
jego się rozłaśniła. Począł pori- 


szać ramąłonagnł i zaśpiesyał: „Ech 


İy 


me Z 


Raspittin 


(da Eoia Śnieg ; SETY 

— Posłuchajcie, jak ana śnie- 
wa — zawołał i oddał mi słuchaw 
ke. Usłyszałam dźwieki itary 1 
śpiew. 

Rasputin odebrał mi słuchawke 
i wołał w nia: — Zaśpiewaij teraz 
„Baryunie!'* 

Tańczac i 
sam: 

„Ech barynia, barynia. 
Barynia. sudarynia!* 

— Co oznacza ten taniec: bar- 
dyto! — wołała tymczasem Du- 
mia. wvrywajaąc mu słuchawkę z 
reki. — Nie wstyd ci? Tam tą 
ciebie czekaja! 

— Dobrze — odrzekt uspokojo- 
nv nagle Rasputin — pofade: Ale 
niech te panie też pojada. Po- 
wiedz to tym ludziom. 

Do pokoju weszło dwuch ele- 
tancko ubranvch młodzieńców |! 
zaprosiło nas do gabinetu w re 
staurac i Donona. 

Przyviełyśmy zaproszenie. 

Gy przybyliśmyv na miejsce. 
stół bv? już nakryty. 

Rasputin rozmawiał wesoło ale 
iego sposób bycia zumełnie sle 
zmienił. Bv! pełen zodności i po- 
wagi- Mówił n polityce ; zapra- 
szał nas do swei posiadłości w Sv 
berit. 

— Bedziemy łowili ryby — mó- 
wif — sprobujecie mojego miodu. 
Takiego niema nigdzie na świecie 
gdvż svberyiskie kwiaty są bar- 
dzo aromatvczne. 

Po skofńczonei kolacji panowie 
odprowadzili Lole i mnie do Lotetu 
i wrócili do Donona. by obrobić ; 
Rasputin"mn interesy. 


(Tlunaczyła Et.) 


podryzuiac Śpiewał 
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Ostatnie posiedzenie parlamentu miejskiego. 


Ostatnie posiedzenie rady miej-joraz wzywa magistrat do wywar|niu księży sałezjanów pod rozbu- 
skiej nie wzbudziło zbytniego za-jcia presji na zarząd tramwai, by| dowe szkoły rzemiosł cześci nie- 
interesowania wśród radnych. —,w okresie przejściowym komduk-ļ| ruchomości mieiskiei położonej 
Było wprawdzie na początku quo,torzy tramwajów przyjmowali ró| miedzy ul. Wodna i Wysoka. 
rum, ale niezbyt silne, a z biegiem i wnież banknoty markowe. Z ramienia wiekszości ref. ks. Ka- 


Sprawy robotnicze. 


W sprawie wyjazdu robotników 
do Francii. 


(p) Jak nas informuje miejsco- 
wy urzad pośrednictwa pracv. po 


jechać 50-ciu. Wykwalifikowani 
górnicy. robotnicy do kopalń i fa- 


kwadransów spadło poniżej zera.|  Wiceprez. Wojewódzki wyja- 
Przewodniczył dr. Fichna. Po- Śmia, że magistrat działa w tym 


; Re 
siedzenie miało przebieg spokoj. |"ieTUmku 
ny, a poza kilkoma momen:ami t- 
ciesznymi nawet senny. 


ROCZNICA TRAKTATU Rad. Holenderski zapytuje ma- 
WERSALSKIEGO. gistrat, czy zajął odpowiednie sta 
Przed porządkiem dziennym |10wisko w sprawie podwyżki ta 
prezes rady miejskiej dr. Fichna |ryfy tramwajowej w związku ze 
wygłosił okolicznościowe przemó |zmianą waluty. i 
wienie w związku z piątą rocznie „ Wiceprez. „Wojewódzki wyjaś- 
cą podpisania traktatu wersalskie |nia, że wzamian za podwyżkę, za 
go. i Peona Z „A ość: 
technicznych niż z chęci zysku 
pa i D e mat zarząd tramyaów, poczym sze 
sania traktatu wersalskiego na mocy | CS innych udogodnień, jak obni- 
którego definitywnie został ustalony | ŻĘ taryty ulgowej, przedłuże- 
siwa Pokoju poniai mocarstwami | Ie ważności taryfy wieczornej i 


sprzymłerzonemi 1 skojarzonem z t. w. 
Niemcami. Wśród podplswiących ów| PAD BARTCZAK RÓWNIEŻ, 


historyczny akt znajdowałi się rów- z 
meż przedstawiciele niepodleziego już| Rad Rapalski pyta się. czy pme- 
wtedy państwa polskiego. NA rady ni 0 tem, że rad. 
Traktat wersalski dał prawną sank-|. riczak PWAN e WJ 
cję temu co już istniało: bowiem Pań. | WCTESY handlowe, Prez. emee: 
stwa polskłe swój niepodległy byt y.) Ski WYKONA SPIRWY W OE dla 
czy od patniętnych dni październiko. | AdUeQO Bartczaka przychylnym, 
dł. isiopolowych | grudałowych | AT: Bartczak zaprzecza wywo- 
1918 roku. Jest on jednak z punkta wj TOT! rad. Rapalskiego. Prezes ra- 
enia prawa międzynarodowego MY odracza swe wyjaśnienie da 
A y “chwili otrzymania szczegółów od 


z, z punktu widzenia uznania naszego , Hoy e j 
„4 trom anych. 
iwodlezłego bytu przez mocarstwa 5 zainteresowan i 


Paiczne faktem wagi pierwszo- 
zqinej, 

Wola narodu polskiego, tylekroć w 
cizu wieku dziewiętnastego przed 
ś'latem demonstrowana, nareszcie do 
rowadziła do celu, Sympatie I czyny 
Alego świata kulturalnego wyrażaja- 
pe się szczególnie podczas krwawych 
zmagań wojny powszechnej czy tò w 
znanej uchwale parlamentu włoskiego 
domagającej się, by do t, zw. celów 
wojennych państw zachodnio-euronej- 
skich włączyć kwestje wskrzeszenia 
państwa polskiego, czy to w słynnych 
czternastn tezach prezydenta Wilsona 
czy też w posunięciach Anglii, Francji, 
Belzj, Japonf, nznijącycu przedstawi 
cielstwa połskie jako przedstawiciel- 
stwo niezałeżnego państwa, do zreali- 
zowańła zamierzeń narodowych dopo 
mogły. Traktat wersalski z dnia 28-g0 
czerwca 1919 r. jest wszystkiezo tego 
wyraziciełem. 


I dziś, oddając należny hołd twór- 
com powszechnego pokoju t. j. mitjo- 
nom pojegłych i okałeczonych, stwier 
dramy z tego miejsca jedno: Polska 
miewdzięczną być mie mmie. Ludność 
robotniczego miasta Łodzi, która o 
ziszczenie ideału wolności i niepodle- 
Ełości z takim uporem | oliarmością 
walczyła uznaję zasługi obcych, ale 
nie zapomina © msługach wlasnego 
narodu. 


Nasza woła, nasz duch bentu i nte- 


ZAOKRĄGLENIE TARYFY 
TRAMWAJOWEJ. 


że do tej pory nie otrzymał wyja- 
śnienia ani od magistratu, ani od 
zainteresowanego radnego, 

Wobec tego rad. Rapalski o- 
świadczą publicznie, że sprawę 
będzie musiał przenieść na famy 
prasy, 


„DOŁOJ INTELIGENCJA“. 


gnięcia pożyczki rządowej na ce- 
lenderski złożył 


pomoc bezrobotnej inteligencji. | 

W głosowaniu okazało się. żel 
wniosek ten uzyskał tylko popar-| 
cie sfer żydowskich i PPS. NPR. 
z resztą większości tak jeden mąż 
wniosek ten odrzuciła naskutek 
mydłkowatych wywodów rad. 
Feifra i Waszkiewicza. Wywody 
tych radnych były zarazem od- 
powiedzią na memorja? między- 
związkowej komisji. Inteligencja 
po radzte miejskiej miasta Łodzi 
niczego spodziewać się nie może! 
Winna to sobie dobrze zapammnię- 
tać i wzłąć pod uwagę przy naj- 
bliższych wyborach 


ELEKTROWNIA. 


Przy tei sposobności wypływa| woiennvch na rozklejanie 
znów sprawa radnego Turskiego, | 1a mieście: 
przyczem prezes rady stwierdza, | 


W dyskusji nad sprawa gas 


le pomocy bezrobotnym, rad. Ho-t 
wniosek. by 20| 


procent tej sumy przeznaczono nej 


czyński. z ramienia mniejszości ra 
dny Rapalski. W dvyskusi; r. Pa- 
wlak (Ch. D-) nkazał się plus ca- 
tolique que le pape meme. poszedł 
bowiem dalei nd komis i referen- 
ta ks. Kaczyńskiego. żądając od- 
dania placu całego. a nie 7 tys. 
metrów kwadr.. jak wchwaliła ko- 
msia. R. Rapalski wnosi o przej- 
ście nad ta sprawa do porzadku 
dziennego, zaś np, Nowacki uwa- 
Żając. że kwestpa ta. posiadająca 
dla miasta istotne znaczenie. nie 
może być przesadzona przy pra- 
wie pustvch ławach radzieckich. 
W związku z tem. r. Ramalski pro- 
si ọ skonstątowanie czy ma sali 
zrajduie sie dwie trzecie radnych. 
Przy tej okazi; doszło miedzy r. 
Rapalskim a  przewodniczacym 
Wolczyńskim do przykrej utarcz- 
ki słownej. Przewodniczący bo- 
wiem w trakcie obliczania quo- 
rium zarządził nieoficjalną przer- 
we, co wywołało protesty ze stro 
nv lewicy. Okazało się jednak. że 
niema kwaliiikowanńnei większo- 
ści i ostateczne głosowanie nad ta 
sprawa musiano odłożyć do na- 
stemego posiedzenia. 


Nastepnie w szybkiem tempie 
zalatwiono sprawę umowy kon- 
cesvinei ze związkiem inwalidów 
adiszy 


WNIOSEK RAD. SCHWEIGA. 


Przystąpiono do sprawy prze- 
iecia przez miasto od łódzkiego 
chrześc. tow. dobr. domu star- 
ców przy ul. Prez. Narutowicza. 
Rad. Schweiz złożył w tej spra- 
wie następujący wniosek: 

„Wobec tego, że projekt prze- 
jęcia od łódzk. chrześć. tow. dobr. 
domu starców į kalek przy ulicy 
Prez. Narutowicza nr. 60 przewi- 
duje: 1) wyłączenie części rad- 
nych ed udziału w zarzadzie tej 
instytuch z powodu ich przyna- 
leżności wyznaniowej, 2) głoso- 
wanie i wybory w radzie miej- 
skiei z wykluczeniem prawa wy- 
bieralności części członków rady 
3) przesadza przynależność wy- 
znaniową ławnika przewodniczą- 
cego wydziału opieki społecznej, 
a zatem zawiera warunki sprzecz 
me z zasadą równouprawnienia 
wyznań j narodowości na terenie 
samorządu miejskiego, wnoszę o 
odesłanie projektu z powrotem do 
bomisii celem przeprowadzenia 
odpowiednich zmian“. 

Wobec przyjęcia wniosku ko- 
misji rad. Schweig kwestionuje 
prawomocność powzietej uchwa- 
ły ze względów regulaminowych 


rządek rekrutacii robotników w | bryk moga wviechać z Łodz w li- 
miesiącu lipcu zostaje zmieniony o|cźbie 250-iu, przyczem czas re- 
tyle. że terminy rekrutacji ustala-|krutaci; w tvm wvpadku obeimuie 
ja państwowe urzedy pośrednic-!cały miesiac lipiec. W razie zgło- 
twa pracv w porozumieniu z mi-|szenia się większej liczby kandv- 
sja francuska. datów urzędy sa upoważnione do 

Wedlug tej rekrutacji w pierw-|powiększenia ficzby rekrutowa- 
szej połowie lipca robotników rol-|nych robotników o 50 procent. 
nych z Łodzi do Francii może wy 


Przeciw partyjnictwu przy 
zatrudnianiu bezrobotnych. 
misji, któraby zajęła się kwalifi- 
kacją bezrobotnych. W ten spo- 
sób wszyscy bez względu na 
przynależność partyjną robotnicy 


Jak się dowiadujemy, kierow- 
bik okręgowej komisji zw. zaw. p. 
Łatkowski zwrócił się do prezy- 
denta Cynarskiego z propozycją 


odim ennego niź dotychczas sposo|znaleźliby pracę,  unikniętoby 
bu przyjmowania dol miejskich|przytem zarzutu stronniczość 
prac inwestycyjnych  bezrobot-| partyjnej. 


nych. Ażeby uniknąć klucza par- 
tęjnego, stosowanego w tych wy 
pidkach przez niektórych człon- 
ków magistratu, p. Łatkowski za- 
proponował zwołanie zaintereso- 
wanych organ zacji na wspólną 
konferencję, celem wyłonienia kol 


Prezydent Cynarski na projekt 
powyższy się zgodził i obiecał 
wspomnianą konferencję zwołać 
po porozumieniu się z ławmikamń 
wydziałów gospodarczego i budo 
wiictwa. 


Szewcy w obronie swych praw. 
Walne zebranie pracowników szewckich, 


Następnie omawiamo sprawę at 
lopów. przyczem referat w iei 
sprawie wskazał. iż majstrowie 
wykorzystują nieuświadomiente 
n'ektórych członków zwiazku I 
odmawiaia im prawa do ttrlomi. 
Sprawa ta jest zagwarantowana 
ustawa rządowa i robotnicy po- 
winni bezwzęglednie domagać ste 
przyznania im urlopów i w razie 
zatargów, kierować zażalema do 
zwiazku. którv bedzie interwen- 
'wwał w inspektoracie pracy. 

Powvższe referatv wywołały 
ożywiona dvskusię. podczas któ- 
re: mówcv uskarżali sie na krzyw 
de. jaka się dzieje w wielu za- 
kładach. 

Wkońcu postanowiono nie zea- 


dzać się na obrywanie płac i do 
magać sie urlopów. 


(b) W lokalu okręgowej komi- 
si związków zawodowych odby- 
ło się walne zebranie pracowni- 
ków szewckich. zwołane naskir 
tek usiłowania majstrów obniże- 
nią zarobków pracownikom, 

Z referatu okazuje się. że pod- 
czas ostatniej akcii ekonomiczriei. 
gdy szewcy wystąpili o uregtilo- 
wanie płac ji wyrównanie ich z 
płacami w Warszawie. majstro- 
wie Żądania tego nie: uwzglednili: 

Obecnie szewcy otrzymują w 
porównaniu z innemi załeziatmi 
przemysłu nainiższe płace. przv- 
czem maistrowie w poszczegól- 
nych pracowniach przvstapik do 
obniżenia płac. mimo to. iż arty- 
kuły spożywcze mie staniały. a 
nawet przeciwnie. w porównaniu 
cen ze złotem. zdrożały. co rów- 
nież dotyczy innych potrzeb ro- 
botników. 


— a 
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Opodatkowanieludności narzecz 
miasta. 
zaś opodatkowanie głowy ludno- 


ści nieco wiecej. niż trzykrotnie. 
Wielkiej wvmowy nabierają po 


a e 


działu statystycznego, opartych 
na materiałach wydziału podatko- 


Z kolei przystąpiono do głogo- ji dekretu o samorządzie i oświad 
wania paragrafów mmowy z elekjcza, że uchwałę tę zaskarży do 
mownią Skulsko-szwajcarska z, władz nadzorczych. 


1924 roku. Po wake umowy na 
: prowadzenie miejskiej galerji sztu 

RAD. BIALER LUBI GOTÓWKĘ ki i"załatwienim całego szeregu 
W dyskusji nad poszczególnymi | drobiazgów, posiedzenie zamknię 

paragrafami zabierał głos rad.l to. 

Bialer i stwierdzić trzeba bez 

yny znajomości rzeczy, to W t d 

też wywody jego łatwa zbijał wi- a 

ceprez. Wojewódzki. yjaz Biskiej rady 
Jako człek interesu, rad. Bialer m:e 16]. 

wie co to gotówka Ww dzisiejszych Prezes rady miejskiej dr. Bole- 

czasach, to w. CY SZY s m sław Fichna wyjeżdża w dniu dzi 

zaproponowa! i r k z A i 

20 procent aai Ar io s.ejszymi na czterotygodniowy po 

sto zażądało wypłaty w gotówce | DYt do Karisbadu w celach kura- 

20 procent majątku elektrowni |cyjnych. 

czyli 4 milionów franków szwajc. 

Z temi pieniędzmi miasto mogłoby 

coś począć, a z akcjami — wiado 

ma rzęcz — dzisiaj krucho. 
Wniosek maturałnie ze śmie- 

chem został odrzucony. 


zadowolenia mie pozwołłły na zdjęcie 
z porządku dziennego kwestii polskiej 
przez zgórą sto lat nasza woła, nasze 
usiiowanłą wolności i 


sprawiedliwości. I kiedy — wspomina 
jąc ciężkie chwile wojny wyirwa- 
t y l owoc wytrwania oglądamy, 
— wspominając trudne chwile 
rzez 1919, 1920 aż do roku 
wytrwałłómy, wyraża- 
przekonanie, że ludność 
dziś tak ciężko nawiedzo- 
wsze ołłarna i ten kryty- 


diego Swiata a w pierwszym rzędzie 
! Polski, Dlatego też z wiarą | ni- 
oza odnosimy słę | do przyszłości: 
jaknajrychiej było za nami to, co 
iryską dnła [nudności naszego mia- 
„lo Woła nasza i wytrwałość į obec- 
ie przeszkody przezwyciężą. 


Geny artykułów spożyw: 
czych. 


wego magistratu miasta Łodzi, 
suma wpłvwów z podatków i o- 
płat po odpowiedniem przeracho- 
waniu na dolary. a nastepnie na 
złote — wvnosiła: w roku kalen- 
arzowym. 1920 — 717 tys. zło- 
tych, 1921 — 975 tys. zł., 1922 — 
2.404 tys. zł. 1923 — 2.709 tys. zł. 
Z przytoczonych tu cyfr wynika. 
że wpływy miejskie w astatniem 
czteroleciu z roku na rok wzra- 
stałv. Ale wzrastała również licz- 
ba mieszkańców: w roku 1920 
Łódź liczyła 432 tys, ludności, w 
1923 ft- z górą 500 tys. a więc 
wzrost średniego opodatkowania 
1 mieszkańca jest nieco mniejszy. 
aniżeliby to z podanvch wyvżej 
liczb wynikało. Na złowe ludności 
przypada w 1920 roku 1.66 zł. po- 
datków I oplat miejskich w 1921 
— 2.16 zł.. w 1922 — 50 zł. w 
1923 — 5,35 zł Czyli dochód rocz- 
ny miasta wzrósł w nkresie czte- 
roletnim czterokrotnie średnie 


wyższe cviry w zestawieniu z 
danemj z okresu orzedwoienneto. 
Mamy dane dla 1909 roku w ..Ro- 
czniku statystycznym Królestwa 
Polskiego. rok 1914“. opracowa- 
nym pod kierunkiem Władysl.. 
Grabskiego. oraz dla 1913 roku w 
rozmowie p. M. Hertza o budże- 
tach wojennych miasta Łodzi, — 
(Informaror miasta Łodzi na rok 
1919). Po przerachowaniu na do- 
larv i złote otrzymuiemy dla 1909 
roku kwote 5,95 zł., a dla 1913 ro- 
ku 6.37 zł. przeciętnego opodatko- 
wania iednego mieszkańca. Oka- 
zuje się. że w latach 1920—1923. 
a wiec w okresie, gdy miasto po- 
siadało na etrobeiska zakroiona 
modle administracie samorzado- 
wą. npodatkowanie ludności na 
rzecz miasta było mniejsze, niż w 
latach przedwojennych. kiedyśmy 
nie mieli samorzadu i k'edw zakres 
agend zarządu miejskiero był na- 
er nikt, 


Podłue obliczeń miejskiego z 


PYTANIA 1 ODPOWIEDZI. 


Dr. Schweig domaga się posta- 
ena ma porządku dziennym 
“awy podatku od elektryczno- 
| pobieranego bezprawnie 
[26% elektrownię. Wniosek upa- 


W ten sposób przeglosowano 
wszystkie paragrafy umowv kon- 
cesvinei z tem. że ewentualne no- 
prawki w tym projekcie magistrai 
przedłoży komisii do spraw ogól- 
nych. która sprawv te rozstrzy: 
gnie na prawach rady mejskiej. 


O PLAC DLA KS, SALE- 
ZIANÓW. 

Z köle: przystąpiono do dvsku- 
sii nad wnioskiem magistratu i ko | 
odsyfa- | misii w sprawie | 
remizy! bęzpłatneto addania zgromadzę-. 


PO RESZTĘ DO REMIZY. 


W sam radny, zapytuje magi- 
pooczyv wiadomo mu o tem. że 
Adtkiorzy iramwań, nie majac 
lo Weznej ilości bilonu, 
ie ŚR po resztę do 
i 


W dniu wczorajszym w. skle- 
pach j na rynkach obowiazywały 
następujace ceny produktów spo- 
żywczych: 

Masło śmietankowe — 3.40 zł. 
kilo, osełkowe — 2.50 zł. jajka 
mendel — 1.40 7t.. mieso wołowe 
— 0 gr. za kilo. mąka amerykań- 
ska — 55 gr. cukier w kostkach 
— LAT zł: farvyna — 1 z!.. owsian- 
ka — 55 gr. ryż — 56 gr., groch 
okrągły — 72 gr.. kasza pałona — 
61 gr.. cykoria — 83 gr.. herbata 
-szego zat. 10 dkg. —1.38 zł.. ka- 
wa — 4.50 zł.. kakao — 2 zł. 


Konferencje przedsfawicieli tow. „Lokafor” 
i właścicieli nieruchomości w mapisfracie. 


(O W dniu 30 czerwca r. b. ojkilka godzin. przvyczem postano- 
godz. 11 rano odbyła się korfe-| wiono. że w naikrótszym termi- 
rencja w magistracie międzyjnie właścic ele nieruchomości do 
przedstawicięłami tow. „Lokator*| starczta sumenne wvkazy swych 
a przedstawicietami właściciel? niej] wydatków domowych. aby ty:n 


ruchomości w sprawie  ustalenia| sposobem okreslX według icli 7:6 
wysokości zasadniczych wvdat-|czywistej wartości wspomnia'e 
ków zwiazanych z kon wacja] wydatki 

tmów  wvgodami I kat ma konferencia odbedzie 


Í ala" się w magiatpacis-w-nonicdaiatek. 


Konferęnoa nawuższą | 


Dzisiejsza pogoda. 


Komunikat naństwowezo tnstytu- 
tu meteorologicznego, 
W dniu dzisiejszym zachmurzenie, 
zmienne ciepło, słabe wiatry, zachodnie 
i poludniowo-zachodnie. 


Urlop wojewody Rem- 
howskiego. 

W związku z notatkami w pra- 
sie o tem, jakoby p. wojewoda 
Rembowski prowadzit rokowania 
z bezrobotnymi, którzy w sobotę 
urządzili demonstrację, należy 
wyjaśnić, że p. wojewoda Rembo 
wski od dnia 15 czerwca zmajdu- 
je się na urlopie, a zastępuje go 
we wszystkich sprawach p. wice- 
wojewoda Łyszkowski, który też 


czuwa nad wszelkiemi sprawa- 
mi. pozostającemi w związku z 
kryzysem w przemyśle i klęską 
bezrobocia, 


Uzdrowiska a urzędnicy 
państwowi. 


(p) Głównv zarząd zwiazku u- 
rzedników państwowych zwrócił 
się do krajowych uzdrowisk o t- 
dzielanie urzędnikom państwo- 
wvm ulg przy kuracjach. Zarzad 
uzyskał zniżkę 25 procent w za- 
kładzie leczniczym w Nałeczowie 
w zakładzie kapielowvm .Solan- 
ki“ (Inowrocław) i w zakładzie 
kąpielowym w Ojcowie. Osobv. 
pragnące korzystać z tych us- 
teępstw. winny przedstawić za” 
świadczenie władz odnośnych o 
przynależności państwowej. 


Bilety framwaiowe dla 
nauczycieli szkół po- 
wszechnych. 


(b) W swoim czasię ukazała się 
wzmianka w pismach. jakoby na- 
uczycielstwo szkół powszech- 
nych korzystało z beznłatnega 
przejazdu tramwajami: mieiskrnii. 

Jak się dowiaduiemy. biletów 
bezpłatnych  nauczycielstwo nie 
otrzymuje. lecz korzystać będzie 
z biletów uleowych. 


Przed wyborami do 
gminy żydowskiej. 


(b) Olbrzymia ilość Ust wpłvne- 
ła już do komitetu wyborczego 
gmirv żydowskiej, 

Ostatnia liste nr, 19 otrzymał ko 
mitet  wvborczy zjednoczenia 
demokratvcznego. którego czoło- 
wym kandydatem jest p. D. 
wiński. 


Ustępliwość kupców 


(p) Ustępliiwość kupców z braku 
zotówki zmusza nawet detalistów 
do pewnych ustepstw na rzecz na 
bywców. Handlującv starają sie 
dojść za wszelka cenę do porozu- 
mienia z kumujacymi. czyniac im 
znaczne ustępstwo dochodzace do 
30 procent cen dotychczasowy h. 
Dotyczy to wszystkich gałęzi han 
dlu..za wviatkiem spożywczej. — 
Wyvjatek stanowia większe firmy. 
którym na forsowaniu sprzedaży 
nie zależy, ale tych jest znikoma 
ilość. Najwiecej ustepliwymi oka- 
zuja sie sprzedawcy towarów ma 
nufakturowych i obuwia. które. mi 
moe wwvsokich wyznaczonych cen. 
odstepowane sa znacznie taniej ku 
mtiacrm za zotówke. 


Osobiste: 
Dziś, w środę dn. 2 lipca r. b. 
o g. 8 w. odbędzie się w Katedrze 
Sw. Stanisława Kostki, ślub panny 
Anny Sobczakówny z p. Henry- 
kiem Piotrowiczem. 379 —1 


TEATRY. 


Teatr miejski. 

Dziś teatr miejski daje jedno przed 
stawienie w parku im. Staszica o zodzi- 
nie 9 wieczór zabawnej farsy Rajmonda 
i Buryni'ego p. t. „Handel na żomy”*, 


Teatr popularny: 
Dziś wieczorem po raz ostatni 
ga do piekła”. 
We czwartek „20 dni kozy”. 


„Dro- 


Tajemniczy napad rabunkowy. 


Ofiara bandytów przez 20 godzin nieprzytomna. 


(b) Przy nl. Nowo-Cecielnianej|się siostry i zbiegli się sąsiedzi, | Pan Andrzej 


mr. 37 mieszka na 3-ciem pięirze 
rodzina Gliksmanów. 

Motel Gliksman, kupiec, zwykle 
w niedzielę i poniedziałek wyjeż- 
dża do Bielska w sprawach han- 
dlowych, a w domu pozostaje je- 
dymie żona jego Pola Gliksman i 
4 dorosłe córki. 

Ubiegłej nocy po wyjeździe 
Gliksmana, żona jego į córki wła- 
ły się na spoczynek o godz. Ll-ej 
wiięcz,, przyczem z powodu gorą- 
ca, Gliksmanowa położyła się na 
kanapce w pokoju stołowym, a 
córki spały w sypialni. 

O 2—3 godz. po północy jedna 
z córek Gliksmana Róża, usłysza 
ła przytłumione jęki, które z po- 


którzy usiłowań ocucić Gliksma- 
nową, dającą słabe oznaki życia. 

Wezwano natychmiast policję i 
pozotowie ratunkowe, lecz mimo 
natychmiastowej pomocy lekar- 
skiej w ciągu 20 przeszło godzin 
G. nie odzyskała przytommości. 

Natychmiast udał się nasz 
przedstawiciel na miejsce wypad 
ku w celu wyiaśnienia tajemnicze 
go zajścia. 

Okazało się. iż miejsce mial na- 
pad bandycki z góry przez rabu- 
siów uplanowany, którzy po doko 
aa;iu napadu, zbiegł. Udało się 
nam stwierdzić, że w piątek w po 
tudine, gdy Gliksmana w domu 
nie było przyszedł do mieszkania 


czątku uważała jako halucynacje, jakiś nieznany osobnik, który po 
a następnie, gdy w dalszym ciągu | :e'miecku pytał się o właściciela 
jęki RO paes ustawaly, podniosła tnieszkania, a następnie starał się 
się z pościel, a wówczas już WY | dowiedzieć, kledy Gliksman i jak 
raźnie usłyszała jakby rzężenie | zasto wyjeżdża, czem handluje 
dobywające się z pokoju, w któ- itd 


rym spała matka. 


TTE EE ZA ŚR 


Ostrożnie z przyjaciółkami, 


czyli jak wierna żona usiłowała wyegzekwować 
zaginiony portfel męża. 


Bednarek pomt-|branym swoja wizyte u kochan- 
mo. iż miał już dwoje dzieci i żo-|ki. a następnie powód Srmittnego 
ne. utrzymywał od kilku lat sto-| powrotu do domu. 
sunek miłosny z niejaka Irena Ko-| Rzecz oczywista. że podchmie- 
walska, z która nawet miał dziec-|leni goście. nie zwracajac uwagi 
ko, W dniu imienin żony pan Am-|na atak nerwowy zospodyni do- 
drzej udał sie do swei kochanki. tmm, z okrzykami: „Ilejże na Ko- 
która również w domu tym wy- walską*, wwbiegli z mieszkania. 
prawiała imieniny: Po złożeniu od| kieruiac sie do mieszkania metez- 
powiedmich Życzeń, Amdrzei zo-|ciwej przyjaciółki arka. 
stał poproszomy do stołu. gdzie] Pa przybyciu ma miejsce. pod- 
siedziało już kifka osób. Po sutejlchm eleni zościę. włareneli prze- 
libacji, obficie zakrapianei wódecz|moca do mieszkania Kawalskief. 
nością, pan Andrzej upił się iak|która zastali w towarzystwie swo 
Bela į zwalił się pod stól, szttka-| jego drugiego przyjaciela. a P- 
iac tam odnowiedniego miejsca do] Andrzeja zażądała natychmiast 
spoczynku. zwrotu portfelu z pieniędzmi. w 
Obudził się po upływie godzi- | odpowiedzi na co została wvśmia 


ny, gdy Irenka, chcac pozbyć sie|na przez uczciwa Iręnkę*. Nie 
pijanego przyiaciela. wyłała mu] mogac panować już nad soba. pa- 
na głowę kubeł zimnej wody. a-ini Andrzęjowa z całej sily ude- 


bv przywrócić go do przytomnoś|rzyła przyjaciółkę meża w twarz. 
ci. Chcąc nie chcąc pan Andrzejljaż ta spadła z krzesła. Nieznajo 
pożeznał sie z czuła nrzviaciólka| my natychmiast zapoznał pania 
i ehwiefnym krokiem zamierzał|K. z końcam swoich butów. aż 
udać się na poprawiny  imiemin|nieszcześliwa niewiasta z iekiem 
własnej Żony. upadła na ziemie. 

Ponieważ czuł. iż wszystko ko-| Zawiązała sie ogóma bitwa. w 
ło miego się kre. pan Andrzei za-| rezultacie której „na pobołowis- 
wołał dorożke i kazał się odwieźć | ku“ została tyvfko nieprzytomna 
do swego mieszkania przy licv | Irenka i krwła zlany łe! druzi ko- 


Przypuszczając, iż matka zem- 
diata, Róża udałą się natychmiast 
do stołowego pokoju, lecz drzwi 
zastała zamknięte, choć, pamięta- 
ła, iż przed udańiem Się na spo- 
czynek drzwi do pokoju matki 
stały otworem. 

W pokoju stołowym została 0- 
na zaskoczona nieładem, panują- 
cym tam, przyczem wszystkie 
szafy i szuflady były otworzone, 


a zawartość ich rozrzucona po po] Bandyci dostal się na podwó- 


koju. 

Gdy przerażona podeszła do 
łóżka, na którem matka spała, ta 
wskazała palcem na drzwi prowa 
dzące do kuchni, a następnie stra 
ciła przytomność. 

Róża przystąpiła'do ocuecenia 
matki, lecz jakież było jej przera- 
żemie, gdy skonstatowała, że ręce 


Pan ów wydał się Gliksmano- 
wej podejrzanym, wobec czego, 
prosiła by poczekał chwilę, lecz 
ten pospiesznie odszedł, mówiąc 
jedynie, iż pracuje w banku. 

Również w godzinę po wyjeź- 
dzie Gliksmana do Bielska, znów 
przyszedł jakiś jegomość, który 
po otrzymaniu odpowiedzi, iż 
Giiksman wyjechał, po krótkim 
namyśle wyszedł. 


rze domu przez sąsiednią posesję 
l pola z uficy Luizy hib Leszno, 
skąd łatwo się dostać do domu 
nr. 37 przy ul. Nowo-Cezielnianej 

Bandyci zostali spłoszeni przez 
mieszkającego na czwartem pię- 
trze muzyka Kirela, który. zwykle 


o 2-giej w nocy wracał do domu. 


Również sąsiedzi z drugiego co 


matki były przywiązane długim|mu zdziwieni byl światłem w 

postronikiem do łóżka każda od-; mieszkaniu Gliksmanów po półno 

dzielnie, nogi również, a więzy cy, co jest dowodem, iż bandyci 

były talk silne, iż z popękanej skó czuli się zupełnie bezpiecznie. 

ty tryskała krew. | W sprawie tego napadu policja 
Na wszczęty alarm przebudziły prowadzi energiczne dochodzenie 


Tragedie, jakich wiele. 


Główneł Po przybyciu do cou 
podróży, pan Amdrzei Sięgnał do 
kieszeni. lecz ku swemu przera- 
żeniu stwierdził, jż portfel z więk 
szą gotówka w dziwny takiś spo- 
sób ulotnit sie, wobec czego po- 
życzył sobie pieniedzy od znaja” 
mego sklenikarza | rachmmek ure- 
zulował. 


Z kwaśna miną pan Amdrzej 


wszedł do swezo mieszkania i|niefortumna 


nie witajac sie z żadnym z gości. 


chąnek. 
Pani Andrzejowa nie zapomnia- 
la zabrać ze soba „na zastaw“ no- 
wego palta kochanki męża. aż ta 
odda iei portfel męża- | 
W dnin dzisiejszym spraw 
była rozważana w III okre% 
du pokoju. 
Sedzia Frydrvchowicz ska: 
pama Amdrzejowa 


miesiac aresztu. za usuięcn. 


usiadł osowłałv przy stole. ukry*| 1a zastaw cudzeł własność bez 
wajac twarz w rekach, Załntry-| wiedzy właściciela. 3. 

gowana Żona dztwnem posteno] Oprócz tei wrawy nam Andrz 
waniem Andrzeja, zaczęła dopyv-|fowa ze swolmi gośómi będzie łe- 


tywać się o tak wielki mowód| szcze 
zmartwienia. Urywanemi słowa-|za naiście ctrdzego ryj 


mi pan Bednarek opowiedział ze- 


odpowiadać przed sadem 


as. 


Echa głośnej sprawy nauczyciela. 
Rehabilitacja w sądzie. 


(b) W swoim czasie głośna by- 
la sprawa mnauczycięla Engeniu- ; 
sza Maj-Majewskiego. któremu za 
rzucono, iż jako sektetarz z komi- ' 
tetu plebiscytowezo dla Górnego 
Śląska w Łodzi, przerobił asygma 
ty skarbowe. mające służyć za do- 
wód wvraśnięcia prawa. wvDIStU- 
jac na tvch asyznatach kwotv 
wyższe. miż te, które zostały od- 
biorcom rzeczywiście wypłacone 
i przywłaszczałąc sobie nadwvż- 


į właszozył sobie sztuke materiał. 


Sąd okrezowy sbrawę tę rozDo- 
znawał w obecności sędziów Wil- 
kowskiezo, Kutzmana, Garbacze- 
wa i podprokuratora Mandeckie- 
go przyczem po przeprowadzeniu 
rozprawy podsadnego z powodu 
braku dowodów winy uniewinn.?. 

Na posiedzeniu swem stowa- 
rzyszenie nauczyceń omawiało 
tę kwestie i r Majewski zostal 
zrehabilitowany. 


Zrozpaczona żona za 


(b) Przy ulicy Przejazd nr. 45 
mieszkała rodzina  Modziejew- 
skich. składająca się z ojca. mat- 
ki, dwuch starszych córek ¢ 3-iet- 
niej dziewczynki. 

Mąż. nałogowy pijak, spędzał 
czas poza domem. wnpadafac cza- 
sem w nocy do dom, by urzadzić 
swej rodzinie .sadny dzień“. Sa- 
siedzi byli ciągle alanmowani nie- 
ludzkimi krzykami. dobvwaiacy* 
mi się z mieszkania Modziejew- 
skich. 

Podczas woinrv wyiechat M. do 
Prus na robotę. lecz po powrocie 
znów powtarzały sie sceny. nie 
świadczące bvnaimniej o iakieikol 
wiek poprawie Modziejewskiego. 

Gdy pewnego razu wróciwszy 
z pracy. zastał w domu swym 


bija męża toporem. 


przyszłego swero zięcia. pobił o 
tak dotkliwie. iż córka z rozpaczy 
usiłowała nopełnić samobójstwo. 

Pewnego dnia sasiedzi zostali 
zaalarmowani krzykami i iękami. 
dobywajacymi sie z mieszkania 
Modziejewskich. 

Gdy zwabieni tem sasiedzi we- 
szli do mieszkania. nirzeli Modzie- 
jewskieco. leżącego na ziemi z Do 
rabana głowa. a obok stała jega 
Żona z zakrwawioma siekiera w 
ręku. z 

Jedynym Świadkiem tego zai- 
ścia jest 4 letnia dziewczynka íi iej 
zeznania beda decydowały a wv- 
roku. jaki ogłosi sad pn rozprawi 
w dniu jutrzejszym, na której Mo- 
dziejewska. oraz córki jei zasiądą 
na ławie oskarżonych: 


Zdradzony mąż chwyta amanta na gorącym 
uczynku. 


Niema nic gorszego w życiu ludz 
kiem, jak niedobrane małżeństwo 
Wiek, różne cechy charakteru 
małżonków. odzrywaja tu pierw- 
szorzędna rolę i nieraz po Kkilko- 
letniem pożyciu  małżeńskiem, 
dwie osoby płci odmiennej, zwia- 
zane współżyciem. różnia sie jed- 
nak charakterami i nie moga u 
zgodmić swych pogladów, przez 
co powstaja sprzeczki mieporozu- 
mienia ; skandale. 


Do tego rodzaju małżeństw ma- 
leży zaliczyć małżeństwo o. Ku- 
cińskich. zamieszkałych przy Pla 
cu Wolności nr. 2. w urmeblowa- 
nych pokojach p. Arkermanowei. 
Już od dłuższego czasu K. podej: 


rzewał żone swoja o zdrade. lecz; męża, 


nie majac dowodów. łudzął sie ie-| 
dynie podędrzeniami. zwracając? 


iednocześnie baczna uwage ma DO- 
stępowanie żony- 


W dniu 30 czerwca o godz. 1-ej 
w południe. w tvm czasie. kiedy 
p. K. jest zwykle w zajęciu. w 
mieszkaniu p. K. znajdowali się 
Żona p. Kucińskiego 4 jej wielbi- 
ciel. Para ta. zdawało się. zapom- 
niała o całym świecie. przepedza- 
jąc mile tete-a-tete. W pewnym 
najmniej odpowiednim momen- 
cie. do pokoju wszedł nagle p. 
Kuciński, a widząc żone w uścis- 
kach nieznajomego mu gentlema- 
na. oburzony rzucił się na niego, 
bijac go dotkliwie. Przyzodnemu 
Dom-Juanowi z trudnościa udało 
się wyrwać z rak zdradzonego 
pozostawiając na dowód 
obecności binokle i szelki. 


ki tych kwot, oraz że jakoby przy 


Rok więzienia za „ceny fabryczne, 
kredyty i weksle“ 


(o) Od dłuższego czasu Wanda 
Zajchner dopuszczała się oszustw 
na szkode osób prywatnych i no- 
ważnych firm handlowych. W ma 
nipulacjach swych oszustka do- 
szła do merfekcił i wyrobiła sobie 
pewien system postepowania. któ- 
rym posłuciwała sie w stosunkach 
handlowych ze swoimi klientami. 
System Zajchneroweji polegał na 
tem. że przy zawarciu .łakiejkol- 
wiek drobnei tranzakcji propono- 
wała dostawe towaru za zaliczka, 
oddając towar na bardzo dogo- 
dnvch warunkach dla nabywcy. 
Dla wzbudzenia zaufania. npow'a- 
dała. że utrzymuje stosunki han- 
dlowe z poważnemi firmami i cie- 
szv sie poparciem wpłvwowych 
osobistości, przy pomocy których 
otrzymuje z fabryki duże ilości to 


„Widzewskiej Manufakturze”. któ 
ry ułatwia nabycie jei tero towa- 
rt vo cenach fabrycznych. Zaich- 
nerowa oświadczyła również. że 
firma „Moszkowicz i Szterling“ 
również bierze od niei towar 
dowód czego pokazała wek 
wystawione przez te firme, 
tranzakcii tei Zaichnerowg 
30.000.000 mk. tytułem 
towar jednak na czas I 
Czyła. żądajac od Zvib 
wej jeszcze 60 milionów 
Zvibersztainowa udała sie 
go mieszkania. gdzie wr 
Zaichnerowei żadana sume. * 
pewnei chwili Zaichnerowa wre 
cila do mieszkania Zvlbersztajno- 
wei | zażądała od jeji córki podpisa 
nia wekslu na sto milionów marek, 


na 


waru na kredyt. po cenach fabryv- | przykładając pieczatke firmowa 
cznych- Jedna z ofiar Zaichnero-| na wekslu Wróciwszv do domu/f 
wej była Frajda Zylbersztajn. -po | Zylbersztajmowa dowiedziała siej 
siadająca rtrazan na rynku Leo-| o catei manipulacji oszustki. | 
narda. Jak wvnfka z zeznań po-| W krótkim czasie aresztowano] 
szkodowanef. przed świetami Bo-| Zajchnerowa za inne oszustwa. 


wobec czezo i Zvlberszt. doniosła 


żego Narodzenia zwróciła się do ol 
o przestepstwie Zaichnerowej, 


niej Wanda Zaichner. proponniac 


50 
iej kilkanaście sztuk białezo to-| pełnionem u nici. Sad po rozna- 
waru ..Widzewskiei Manufaktu- | trzeniu tei sprawy skaza! Wande 
ry“. Przy tel tranzakcii Zaichne- | Zajcherowa ma ieden rok wiezie- 
rowa oświadczyła. że towar ten|nia i zavłacenie kosztów sado 
dostała po cenach fabrycznych. wych w kwocie 50 złotych. 

Tynk spada. 
derzony kawałkiem ivnku sanyft 
(b) Symcha Fafcenbsttm, zam. przy| z balkonn, 
wi. Brzezińskiej 5. przechodząc ul. No- Pierwszej pomocy udzielił mu lekarz 


,wosmiejską bok domu ar. 38 zostal u- j pogoiowia. 


| 


gdyż brat ef jest małstrem w 4 


/GŁOS POLSKI" 
Lódź 
2 lipca 1924 r. 


; ŁA. 2 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
lipca 1924 r 


Jakie przedsiębiorstwa W Łodzi| Rynek pieniężny. Gospadarcza potęga Stanów Zjednocz. 


mie będą już ueuchomione? 


Kryzys sanacyjny, jaki przeży- 
wa Łódź, w najostrzejszy sposób 
ndczuły t. z. zakłady fabrykacyi- 
c. powstałe podczas powojennej 
koniunktury. Jak wiadomo. w o- 
sStatnich latach szereg ludzi, nie 
mających z fabryłkacją towarów 
wspólnego, rznciło się do fa- 
chi. Wymaimowano umierm- 
ione w wielkich fabrykach 
ly i zespoły przędzalnicze, 
je w ruch i kręcono na 
zmiany, znajdując za 
ywców na wyproduko- 


fabrykacji brali się hurtow- 
“cy i kupcy. Zakupywali po kilka 
ub kilkanaście warsiatów. loko- 
vali je byle gdzie i byle jak, przyj 
koż ali robotników į rozpoczynali 
lo swą robote. 

W wielu wielkich zakładach fa 
iry-znych, które nie mogły zma- 


bžć środków na uruchomienie 
wszysikich posiadanych warsta-| 
łów 


fabrykantów. 


W salem lego słowa znaczeniuł nych w 


(włjeniy ten 


& 


* 


przemysł w pierw- 


"ków 


os zaiargów 


| 
4 AI 


Robotnicy łudzą się wciąż, że 


wdejdzie jeszcze czas, gdy te, wj władze państwowe winny wziąć | 
pomyślnej | 


Okresie przeraźliwie 
kon; uik tury zmontowane warsta-; 


|moca bezrobotnym, 


i zespołów, całe sale wynaie|nikom pow ażnych zakładów prze 
«były przez takich przygodnych | mysłowych. 


> „okresie kryzysu przestał| żający procent w ogólnej liczbiej 
„wać è zwolnił wszystkich ro| bezrobotnych w Łodzi. 


robotniczych) nić 
pada ma ten wlaśnie prze-inych zmalałaby w Łodzi bardzo 


ki polskiej dzisiaj bezwzględnie 0- 
płacać sie nie może. Raz dlatego, 


| że rządzenie tych fabryczek jest 


przedpotopowe i stoi daleko niżej 
niż majgorsze urządzenie niektó- 
rych łódzkich fabryk, a powtóre 
dlatego, że właściciele tych fa- 
bryczek, znajdujących się prze- 
ważnie w lokalach wynajętych, 
nie mogą liczyć na pomoc kredy- 
tową, jaką otrzymują z Banku 
Polskiego firmy przemysłowe. 
Robotnicy takich fabryczek jak 
nairychlej winni starać się o pracę 
gdzieindziej, a w razie, gdy w Ło 
dzi znaleźć jej nie mogą, powinni 
Łódź opuścić, by nie zaskoczyła 
ich tutaj zima. Nie jest bowiem 
wykluczone. że nawet w wypad- 
ku, gdy rząd zechce przyjść z po- 
nie uczyni te 
go w stosunku do robotników te- 
go rodzaju sezonowych zakła- 


idów fabrykacyjnych, a pierwszeń 


stwo da przedewszystkiem ‘roboti 


robotników, zwolnio- 
takich właśnie fabrycz- 
kach jest duża i stanowi przewa- 


Liczba 


Ak A ZZL RY Ag, 


Gdyby 
udało się tych robotników zatrud 
zdzieindziej. cyfra bezrobot- 


znacznie. 
Związki robotnicze i powi ółane 


| 
ł 
"OT ABE j | 
pod rozwagę sprawę tych robóż t-j 
ników i działać w tym kierunku. . 


| ty; zostaną pomownie uruchomio- | by opuścili oni Łódź przed zimą. | 


sę. Złudzenia te należałoby jaknaj | 


Na uruchomienie bowiem takich] 


wcześniej rozwiać, Na uruc „igra ię ów liczyć nie można i niej 


wi takich fabryk i fabryczek 
czyć mie można. RADĘ w 
inh mogła się opłacać tylko 


ulktesie gwałtownego spadku mar į 


Spiewka o Kapitałach ulokowanych 
| zagranica. 


„Gazeta Warszawska” 
50 czerwca, poświęcona jest cał- 


kowicię niemal przemysłowi włó-j nicą, a obecnie, 
kienniczemu w Łodzi. Raczej po-/ 
Kwięcony jest odnośny numer te-| swe zamykają i robotników 


z dmiakonitmktiury pedzili 


domagać. 
ich byłaby 
dla poważnem 


| można się tego nawet 
A egzystencja 
czej szkodliwą 
przemysłu 


ra- 


Í 
i 
4 


| 


40, 


fabryki na 
lekow ali zągťa- 
wbrew intereso- | 
przedsiebiorstwa 


wy-j 


zmiąny | zarobki 


wi państwa, 


ko pisma ogłoszeniom firm tódz=! rzucają na bruk, 


kich, gdyż tylko w tym celu był 
|wydany. Artykuły i informacje o 
lodzi, zamieszczone w tym nume 
rze są tylko dodatkiem do ogło- 
szeń, zakupionych przez firmy, u 
których „Gazeta Warszawska“ 
zbierała „wywiady“. 

Najlepszem świadectwem nie- 
 słychanie ciężkiego położenia w 
„łodzi i katastrofalnego wprost 

przesilenia gotówkowego jest wła 
śnie ter numer „Gazety Warszaw 
skiej. W nommalnych czasach 
prawdopodobnie obejmowałby kil 
kanaście kolumn ogłoszeń — dzi- 
Siaj zaledwie kilka firm | to w do- 
datku przeważnie żydowskich da 
lo się zaazitować akwizytorom i 
_ współpracownikom „Gazety War 
al szawskiej“‘. 
Firma Scheiblerów zamiast o- 
A łoszenią wydelezowała swego 
Š iż. Lipkowskiego dla udzielenia 
_ #vwiadu korespondentowi pisma. 
o Aż. Lipkowski naturalnie powie- 


> lział to, co wszyscy w Łodzi wie 
a | 


o 


i 


e fabrykanci 


lak donosza gazety niemieckie 
nzpoczeły ste w Krak owię TOKO- 
ania m jedzy niemieckiem towa- 


| svstwem Friedenshurette a kra- 
yrt 


ari 


Jeżeli takie oświadczenie prze- | 
czyta przecietny warszawiak i w; 
dodatku dowie się, że  poclic | 
ono od człowieka bardzo zbliżo-; 
nego do jednej z największych | 
firm przemysłowych, który badź 
co badź miał sposobność patrzeć! 
na praktyki swoich szefów. uwie; 
rzy Święcie. że przemysł uprawia 
politykę szantażu ; wymuszenia i 
że mając wbród dolarów w zagra 
nicznych bankach, zamyka fabry 
ki, by zmusić rząd do udzielenia 
mu iaknajwiększych i jaknajprzy 
stępniejszych kredytów. 

Oto co mówi inż. Lipkowski: 

„Niewątpliwie, są wypadki 
złej woli. Fabrykant pędził da- 
wniej na trzy zmiany, groma- 
dził kapitały, które lokował za- 
granicą, a teraz przy gorszych. 
koniunkturach zawiesił produk- 
cię, wyrządzając tem dotkliwą 
szkodę państwu”. 


Nietylko więc radny Mioteoki 


za.ą wkońcu wspomnial o temi] oskarża przemysł o antypaństwo 
łódzcy w okresie| we tendencje... 
Cl e ==": 


Z Górnego Sląska. 


iewski w spra 
na Górnym 


Kowska firma Zielen 
wie sprzedaży furty 


Slasku 


Warszawska gilt NzędoWa. 


WARSZAWA 1:go lipca (Pat), — Na 


dzisiejszej giełdzie urzędowej 
nia były następujące: 


GOTÓWKA. 


Dolary 5.185 
Kor. czeska 15.23 
Funty ang. 22,40 


CZEKI. 
Belgja 23.65 
Holandja 194.95 
Londyn 22,40 
N. York 5.185 
Paryż 27,09 
Praga 15,28 
Szwajcarja 92,17 
Wiedeń 7,30 
Włochy 22,32 


notowa 


8 proc. pożyczka złota 7,10 


Bony złote 0,75 
Miljonówka 0,58 
Pożyczka dolarowa 2,35 


4i pół proc. listy zastawne 
ziemskie 21,25 
5 proc. obl. m. Warszawy przed- 
wojenne 14,75. 
4 i pół proc. obl. m. Warsza- 
wy przedwojenne 13.10 € 
> (e 
kiela akCioWa. 
Bank Dyskontowy 450 
Bank Handlowy 5,00 
Bank dla H. i Przem. 1,45—1,60 
Bank Kred. 1,00—1,15, 11 em. 0.55— 
0,65 
Rank Matopolski bez kuponu 1923 r 
Bank Zechadni 1,55 
Bank Zw. Śp. Zarobk. 4,00—4,05 


Bank Zw. Ziemian 0,30 
Puls 0,35—0,38 
Spiess 0,90 
Wildt 0.17—0.18 
Zgierz 2.20—1.50 
Elektr. Dabr. bez 
Elektryczność 1,30 
Pol. Tow. Elektr. 0,18—0.20 
Kabel 0.60, 7 em 0.60 
Siła i Światło. 0.45 
Chodorów 3,90—.3,65—3,70 
C zęstocice f,70—1,60—1,65 
sławice 1.90—1.60—1,70 
hałów 4,40—0.45 
ystrowite 1.45 
V. tow. fabr, cukru 3, 
Łazy 0.17—0.14 
W. tow. kop. wegla 3.2 
Polska Nafta 0.50—0,45 
Pol. Przem. Naft. bez kupom 


222 
+20 


10 


s 


3.40- 


Nobel 1.50—1,55—1.20 

Cegielski 0,50—0,53 

Lilpop 0.47—0,45 

Modrzcjów 4,15 (3) 4.30—4,20 

Norblin 0,37—0.41 

Orthwein 0,25—0.30 

Ostrowieckie 5,25—5.75 

Parowozy 0.728—0.30 

Pocisk 1.50 

Rohn 0.30 4 i 5 em, 0,30 

Rudzki 1.00—1,05—]1,04. Z om. 
1.0 

Siarachiiowic8' 2,11 —2.16— 2,14 

Unia 4.00 

Ursus 1,05, 3 em. 1.05 

Kanópie 0,61.5 16 em. 0.61] 

Za e 410M-—30.00—33464 

Żyrardów 55,00—60.50 

Borkows! 1.9.00 

ż Syndykat Roln. 2,00— 250 _ 

Transp. i Żegl. 0,21—0,24. 

0.24 


Ćmielów 0.65 
Haberbusch 5.50—4.80 
Spirytus 1,25 


kuponu 1923 r 


3.15 
3,30 


1923 r. 


(5) 


100—— 


0.21— 


iitożowa nięlia mdadgia, 


GDANSK, 1-go lipca (Pat). 


"wa 


dzisiejszem zebraniu giełdy gdańskiej 


notowano w guldenach gdańskie 
100 marek rentowych 


100 złotych polskich 111,47 


h: 


157 904—158.590 


— 112,05 


Teiegraficzna wypłata na: 


New-Jork 578.43 
Zurych 102.7 
Kopenhaga 89775 
Warszawa (100 zł} 140.72 


Notowania piołdowe w Lon 


—5-157 


—105.25 


—90.225 


—111.28 


dynie. 


LONDYN, 1-go lipca (Pat) — Zam- 


knięcie giełdy. 


N. York 
Francja 
Belgja 
Włochy 
Szwajcarja 
Hiszpania 
Portugalja 
Holandja 
Danja 
Norwegia 
Szwecja 
Heisingtors 
wWemCey 
Austrja 
Praga 


W swem dorocznem prędz:u najcvfr. charakteryzujacych 


12 zieździe 'z7bv han.łows' 


nów Ziednoczonych. prezes izby 


gospo- 


Sta- |darcza potege: Stanów Ziednoczo- 


nych. Według p. H. Barnes 


p. Juliusz H. Barnes podał szereg! 


Ameryka produkuje 439%/0 światowego urobku węgla 


spożywa 42/9 


wytapia  54"/o światowej produkcji żelaza a 539/0 
produkuje 649/0 sf s stali A 57%/o 
5 490/0 A r miedzi P 4490 
-r 640/0 3 x ropy naft. p: 729/0 
7 630/0 r s bawełny sA 379/0 
» 520/0 4 > drzewa budul. ; 519%" 
A 410/0 a 5 obuwia > 390/0 
y 430/0 żę = papieru druk. ,, 50/6 


Pan Barnes twierdzi. 
kolwiek Ameryka nie 
jedwabiu. kanczuku i kawv. 
dnakże produkcia tvch artvku- 
łów podtrzymywana iest w zra- 
cznvm stopniu dzięki kosumcji 
ich przez Stanv Ziednoczone. 

Pozatem Ameryka posiada 50 
procent długości linii *kolejowvch 
starego świata i 75 proc- telefoni- 
cznych i teleeraficznych urza- 
dzeń. Porównuiac Stanv Ziedno- 
czone z innemi państwami p. Bar- 
nes stwierdzi}. że podczas gdv w 
1920 reku na iednego mieszkańca 
w Rosi: wvpadałna 6 funtów panie- 
ru drukarskieżo w Japonii 12. w 
Niemczech 45. w Brvtanii 76. w 
Stanach Zjednoczonych współ- 
czynnik ten doszedł do 150 fua- 
ów: telefonicznych zaś rozmów 
a : Brv tani; | we Francii było 18, 

Niemczech 52, a w Stanach Zje 
PE 160, przyczem Stany 
Ziednoczone mają 13 telefonów na 


że acz- | 190 mieszkańców. 
produkuje | Brytania posiada tvlko dwa. Bo- 
ie-lzactwo narodowe w roku 1782, 


podczas gdy 


kedy n'ebodległość Stanów Zie- 
dnoczonych bvła uznana. stano- 
wi'a dolarów 100 milionów. obe- 
cnie dochodzi do 1 biliona, 


W ciągu tego samego czasu pro 
dukcia żelaza na jednego miesz- 
kańca wzrosła z 500 no 5.000 fun- 
tów, budulec zę 100 do 750 stóp. 
obuwia z jednei czwartej do 10 
par. gwoździ z 5 do 500 funtów i 


r 


+ PD. 


Magistralne koleje żelazne prze- 
wiozłv w roku zeszłym 423 miliar 
dy tonn mil ładunków. przyczem 

‘tyeh bvło 1-800.000 pracowni- 
ków. W 1781 roku zdaniem p. 
Barnes przewóz tych ładunków 
na taka sama przestrzeń iapa 
zająć 140 mili. koni i 70 mili. w 
Żniców, co rozumie się byłobą 


| rzecza absurdalna. 


iSfany Zjednoczone zwiększzią prońukcię rolną 


Stany Zjednoczone posiadają du 
że przestrzemie ziemi leżącej od- 
łogiem, więc czem spieszniej trze 
ba przystąpić dz pomnożenia upra 
wnej zemi, by S tany Zjednoczome 
nie przemieniły się z kraju ekspor 
tujacego produkty rolne na kraj 
importujący. 


Obliczenia departan.entu rolmic 


twa w Waszyngtonie oznaczają 
36 milionów akrów. ñako minimum 
potrzebne do w: żywienia sej nad- 
wyżki ludności. jaka jest spodzie= 
wan 
stu 
ag jednak ta k ol 
ziemi nie 


zie 
S7 rospodarowanie 
brzymich  przestrzeri 


a w najbliższych aé sh aw 1t- 


aaar: È 


jest łatwe | wymaga systemal yoz 
nej i pilnej pracy w ciągu wielu 
lat. 

Statystycy obliczają. iż w naj- 
bliższym czasie ludność Stanów 
Ziednoczonych dojdzie do 150 mil- 
jonów mieszkańców. 

Tak gęste zaludnienie powoduje 
duża siła rozrodcza ludności, oraz 
emigracja. 

Z powodu tych statystycznych 
przewidywań powstała bardzo po 

ważna kwestia ekonomiczna: 

W jaki sposób wyżywić będzie 
można ludność i czy starczy dla 
niei chleba? 


Kronika ekonomiczna. 


POWRÓT DO WALUTY 
ZŁOTEJ. 

W razie przvięcia sprawozda- | 
nia venerala. Dawesa. Niemcy 
, wprowadza u siebie normalną wa 

lute złota. Prezes Westminster 
Banku Lęaf uważa. że wobec te- 
| 59 zachwiałoby sie znaczenie fun- 
f ta angielskieco na miedzvnarodo- 
| wym ryku Dieńnieżnvm. Koniecz- 
ne jest w tych warunkach przej- 
| ście do wolnei wymiany bankno- 
i tów angielskich na złoto i powrót 
do wałutv złotel. 


| DU ŃSKIE KREDYTY DLA ROSJI 


Miedzy duńskimi bankami a so- 
wiecka delecacia handlowa w Ko-| 
penha ize tocza sie rokowania w | 
sprawie redvskonta  rosviskich | 
weksli a wach na sumę 6—7 
milionów koron duńskich. Kredv- 
tv te zostana przeznaczone na za- 
kup duńskich maszyn rolniczych. 


BUDŻET AUSTRIACKI. 


a 


Na posiedzeniu parlamentu 0- 
świadczył minister skarbu dr. 
Kienboek. że budżet przewiduie w 


dochodach 533 miliony koron zło- 
tych. podczas gdy t. zw. normai- 


jonów dochodów. Jednocześnie 
zwiększyłv się wydatki. Reduk- 
cia urzedników naogół nieznacz- 
| nie zmniejszyła wvdatki. ponie- 
waż zwiekszvły sie emervturv Q 
|42 miliony koron. Od roku 1922 
ceny w złocie wzrosły o 25 broc". 
E wywłąło zwiększenie pensii i 
poborów ETAO Minister 
skarbu ostrzegał. nie nalężv 
watpić w siałość R Pa i kryty- 
kować działalności komisarza Zini 
mermanna. odbiie sie to bowiem 
ujemnie na finansach Anstrii. 


HANDEL ZAGRANICZNY 
NIEMIEC. 

W maiu handel zagraniczny Nie 
iiticce też byv! wvbitnie biernv. 
| Iftipott wynosił 870.185.000 marek 
| złotych. eksnart 516.217.000. nad- 
wvżka jmnortu wvnosiła więc 
| przeszło 353 miliotv marek. Zra- 
miennvm iest znacznv zwrost 
wwozu artykułów fabrycznych. 
które sa tańsze nd krajowych. 


ZMIANA POLITYKI GOSPODAR 
CZEJ NIEMIEC. 

Wkrótce zostana zniesione za- 

kasv wwozu całego szeregi artv- 


nv bndżet. ustalonv przez lice na-| kułów. jednocześnie zostana zna- 
rodów przewidywał tylko 350 mil "zve zwiekszone stawki celne 
EORR AEN 
i PE: na że 
Aońcowo malowania wo Zarycha. Notowania giełdowe w Paryża. 
Zamknięcie gieidy PARYZ, 1-go lipca {Pat Zam 
ZURYCH, 1 go lipca (Pat). — Dzi | knięcie giełdy, 
siaj notowania dyło następujące; Londyn 63,55 
Hoiandją 2114,80 N, Jork 19,30 
Nowy-jork 562.50 Belgja 87,70 
Paw - SAO Hiszpanja 2: 6,00 
Medjolan 24,26 Włochy 85,10 
Praga 1-525 Szwajcarja 544.25 
udapesz Ge Rumunja 5.05. 
i Sofja Praga 56.20 
54 Wiedeń JU 


Fpa biały A sprzedania 


Wiadomość w Adm. „Głosu Polskiego* Piotrkowska 106. 


Francja 


D 


~ Bouhours a 


S Zdrowie Wasze UE 
fo Wasz skarh o 


wzmocnić je możecie tylko w 


Spółka Akcyjna w Łodzi. 


pensjonacie 
Stan rachunków w dniu 31 grudnia 1923 r. Lewkowskiego w pięknej willi 
olcszuera 
STAN CZYNNY. STAN BIERNY. w owicach, 


Gotowizna w kasie M.  10521.841.729.— Kapitał zakładowy M. 1.200.000.000.— 6 r. dziennie smaczne pożywie 
Pozostałość w PK.K.P 1.857.614.000.— Kapitał zapasowy : 1.737.712.000.— M. 2.937.712.000.— Słoneczne pokoje. 
Pozostałość w P.K.O. 68 581.070.— M. 12.448.036.799,— Rachunki czekowe M. 24.715 "930.008. 248—35 Ceny przys 


51.711.783.700.— 


Pieniądze zagraniczne M. Salda kredytowe ra- 
192.327.455.420.— , 


chunków lorowych 


Przekązy i weksle 
osób i firm handl. 


zagraniczne s 244,039,239. 120.— 


Papiery proc. państw M. 1.856.670.000.— przemysł i innych ,„ 4.237.859.940.— , 28.953.790.038.— 
Papiery proc. komun. ,„ 41.700.000.— Redyskonto weksli » 450.000.000.— 
Akcje i udziały w Ę = Korespond.: Loro — 5 = CHŁOPCY LE 
WG naa MAE © mika ai tesa "pra REP i 
Rachunki Ai RER j Banki zagraniczne , 283.276.766.— +» 323.189.044,— GAZET. RZGOWSKA Nr. $. 
kredytu „  194.843,063.568— Korespond.: Nostro- | 
Rachunki lorowe osób Banki krajowe M. 1.574.648.151.— Jedna lub dwie 
i firm handl.-przem. Korespond.: Nostro- 3 e 
i innych s 3.962.350.665.— „  198.805.414.233.—| Banki zagraniczne „ 330.858.276 218.— „  332.432.915,869.— młode panienki 
Korespond.: Lora — Różni za inkaso . s « s s « +» 2 « + » - 56.056.920.875— 3 
Banki krajowe : 2.972.052.— Rachunki Oddziałów . . . < « « « + »  _65.060.113.861.— o. at A w Gdańsku 
Korespond.: Loro — Rachunek ewidencyjny dewiz . . « « « >»  195.545.793,453,— |] OSS Tania Jędas 4 wytho- 
Banki zagraniczne ,„ SYED = 2.972.626-—| Sumy przechodnie . . 7 WERK 46.518.743.850.— bf au a język w "BR 8 
Korespond.: Nostro— Różne . . . „a + + » 52.003.633 496.— au EA ” ko: ZE z bę i 
Banki krajowe M. 5.910.499.337,— Pozostałość zysku z roku ER og a 96,487.301.— [| muzyki w domu. Kuchnia wy 
` j —_||rowa. Informacji udziela Edward 
Korespond.: Nostro — Zysk za rok 1923 + + « + + + i + s z 528.186.986,066— || p stein, Łódź, Narutowicza Nr. 18. 
Banki zagraniczne „  331.230.361.087.— „  337.140.860.424— p , 
KiRaso a „0. sq „6% 2 POR OBT IE ali ŻY 9 56.056.920.875.— 
Rachunki zoddziałami wa. à « « « = e + „ 65.060.113.861.— | Dr. Ludwik Falk 
Rach,ewindeń. dewiz . « « « 5 e 86 y 94,387.446.800.— LĄ 8, A Choroby skórne i 
Sumy przechodnie * 4.036.52 ; .452,.— Wólczańska 4 weneryczne 
ROBIE EJ USA 446 Twojej a. Bo dy j 24.135.776.103— powrócił. prayjm, sa 655 
M. 1.104.565.234.353.— M. 1.104.565.234.353.— | | Chor. wewnętrzne 
men =" EWA TOON | DOZ īpa TEZĄ. Przyjmuje, a: 5 Nawrot 7 
z Z m zd cw E SŁ i pół do 28-07. 
Boch 


Rachunek zysków i strat, 


WINIEN. 
Procenty i prowizje zapłacone . + . . M. 128.496.179,806.— 
Odpisy na urządzenie . . 25 p 5.042.661 011.— 
Wydatki handlowe i wszelkie podatki « + »  123.037.434.218.— 


Czysty "ZYSK © TIRS tO + 26a: 30 Kr X a 


323.185.935.066.— 
M. 579.762.210.101. — 
Em NA | sM 


Najlepsze niezawodne wyroby Okazyjnie 
gumowe hygieniczne SARDAŁKI męskie 
s ko ro ch ody, 
pantofle domo- futro 


we zakopiańsk, 
pantofle 


Petersilge 
Pietrkowska 98, 


„ARAMIS : 


Ządać wszędzie! 


TYLKO i tes 
Termometr 


„OMEGA” 


nie zmyli lekarza, 
64-5 uratuje chorego! 


nowe do sprzeda- 
nia ul. Cegielniana 
N 91 m. 8, 


rzędnikOM FANSTWOWJN 


Na rafy poleca różne materjały Na raty 


firm zagranicznych 


376 


Skład 


MA. 


Procenty i prowizje pobrane 
Różnice kursowe na papierach proc. i akcjach a 


Różnice kursowe na walutach i dewizach ,„ 


q M, 


179.002.463.423.— 
40.386.494.249.— 
360.378.252.429.— 


M. 579.762.210.101.— 
R czońk ct =oi 


PAWRE 


Niemcy 


? 


sukna 


Wisznia, Ochrymski i Wiłużański 
Łódź, AL Kościuszki 41 (dom Rozwoju) 


OTWOCK--SWIDER 


UZDROWISKO 


dla młodzieży i dzieci 


D-ra ROTLEWIEGO 


Lekarze stale na miejscu. Wiadomość 
w Warszawie, tel. 190-49 od 8—10 r. i 
od 2—4, lub na miejscu, willa własna. 


Zakład ofwarty rok cały. 


WNA M IaM deM N 


dział 


6574—2—z 
Ładny, ciemny, modny, "I 
nowy 
koc ogłoszeń TZ od godz. SA do 15-6j. 
ao, do sprzedania, Aa 32 Zakład ogr AR: T 
6370—3—z 


Edo 


Warszawa 


D 


Mk. 15.000.000. 


Redaktor i wydawca Marceli Sachs. 


O. Brennera 
wólczańska 100 


poleca kwiaty sezonowe doniczkowe 
i cięte, wiązanki i t. p. Wieńce od 


704—1 
W drukarni 


SEPRANA 29 l | 1 i 15-24 


a 4 eh. y . v Hs Ma” kA . Y K . . A” Wa” Wa 4* wa: . . . A 
r 
A 


obowiązkowe ogłoszenia w wydawnictwach oficjalnych 
(Monitor Polski i Dzienniki Urzędowe) oraz 


OGŁOSZENIA i REKLAMY 


dla wszystkich pism na terenie peer ient przyjmuje 
bez doliczania jakiejkolwiek prowizji 


Polska Agencja Telegaliczna 


U 
m 
” 


A 


G 


Dr. med. 


ginekolog- akuszer 


mieszka obecnie 


al Piotrkowska (13 


przyjm. od 5—6, 


Mieszkanie 
4—5 pokojowe 
z wygodami po- 
szukuje za od- 
stępnem. Zgło- 
szenia do Adm, 


„Głosu Polsk.“ 
pod „R. S.“ 33-2 


Doberman 


(bronzowy) 6-cio 


miesięczny do 


sprzedania 


Kilińskiego X 52, 
pralnia od 7—8 
372—5 


„r 


Dzielna 6. 


6 BRAUN 


R za 


ROGINY i IÓRY 


Południewa 23 
Specjalista chorób 


skórnych i wener. 


Przyjm.: 38—10 i pół 
1-2. Panie 4—8 


Dr. med, 
Gustawa Zand- 


stale na sikłađzio | Tenenbaumowa 
Wiadomość w fabryce obróbki drzewa Grał kobiece 


akuszerja 


Sp. Ake. Maksym. Jakubowicz WAnt 4 
PańsKa 90 — tel. 15514, 


Lo PNEPMKIGAOWTZECEWAGIZ) PRST TATWOTCASZYW WY: 
sowska 86. 


, 


„Głosu Polskiego” | 


FAULT 


—]0) — 


H 


powróciła. 


"rzy imaje od 5 Sy 


3-5 


w. APPIy: 


zakład wód mineral- 
nych 1 kąpieli bło- 
tnych zjnanyoch se 
swej skuteczności w 


reumatysmie, artretyżmie. przymiocie, 
chorobach skórnych, nerwowych. 


Otwarty do 20 września, 


Cony 


utrzymania zniżone, Informacje 
wysyła zarząd Solea, poczta Boleo— 


| Zdrój. 


184—535 


WI. Polakoygii Buchalter-bilansista 


doświadczony Korespondent 


- Fat. ak 
leca się do Tawan i 
żek i korespondencji, Łaskawe zgłoszenia 
Głosu Polskiego”. 


PIĘKNĄ GERĘ!! 


nzyska każda nawet piegowata 
twarz po zużyciu 


anka i wythow. 


englishman gives 
li English A 
„English= 
man* „Głos Pol- 
ski“ 362—5-n 


EN ZOE 
śmioklasistka po- 
szukuje lekcji. 
Zpecjalność: ma- 
[SS= języki. 
Łask. zołośzenia 
Kościuszki. 68 m.10 
d 5—5. 69-2-1 
= się ma- 
turzysty wzgl 
dnie ucznia kl. VII 


-|lub VIII do przy- 


gotowania uczeni- 
cy z 6 klas na wy- 
jazd — tuż przy 
Łodzi. Pierwszeń- 
stwo maturzystom 
lub uczniom z gim- 
nazjum Kopernika. 
kde do „Glosu* 
sub, Maturzysta” 
345—5-n 

czeń VII ki. PIE 
nazjum poSszu- 
kus lekcji, może 
raa na wyjazd. 
erty sub „Ener- 
giczny* do admin, 
Głosu P.* 8:1-n 


Ee VIT: -ej kla- 


sy POR 
zd re wy- 
jazd, erty Sub 
„Wyjazd* 25-2-pp. 


MACEDO 


CREMU 


kupno | sprzedaj 
i} wypłatę! Naj- 


tańsze ceny, 
dtuższy termin. Pię 
kne etaminy, fran- 
cuskie satyny, try- 
kotina,  krep-de- 
chine, frotee, płó: 
tna, bostony. Ru- 
baszkin Kilińskie- 
go 44.  028-10-sp 
je sprzedania ta- 
nio wilczyca z 
z młodym szcze- 
niakiem 8 tygodn. 
do obejrzenia: Wi- 
dzew, Sucha M 5, 
m.oż,codziennie do 
12 rano. 80-1-k 


Posay | prate, 


Poszukiwane 


pielegniarka raty- 
nowana do cho- 
rych, przyjmie dy- 
żury lub na wyjazd 
Ochrona: kobiet 


ma kilka godzin wolnych ipo- 
a bilansów, zakończenia zaległ. ksią 


pod „Rutyna* do 
375—1 


„MOTOR” 


Zaotiarowane. 


dolna bufetowa 
do sklepu rzeź- 
nickiego może się 
zgłosić, Ul. Alek- 
AE N 29, 
K. Fogel. 552 2-pz 


anna z dobremi 
świadectwami do 

niemowlęcia po- 
trzebna od zaraz, 
wzgl. z wyj jazdem 
na wieś. Zglosić 
się do p. M. Sil- 
bbererg, Nawrot 7. 
047 —5-pz 


E ZZA 


Doniesienia toum, 


A inteligentna 
sympatyczna 

panna (izr.) samo- 
dzielna, posiadają- 
ca tach i mieszka- 
nie, pragnie poz- 
nač sympatyczne- 
go pana lat 50—40 
w celu matrymo- 


dia „Pielęgniarki* | nialnym. Of. sub 
ul, Przejazd 25. „5kromna' do 
261-2-pp | „Głosu* 67-1-d 
Lo 
Łódź 
D 


O EE E E ES ZZO S EEES 
Redaktor odpowiedzialny Władysław Magalski, 


